
900.000 ton w r. 1980
IC* całym świecie od szeregu 

Jul lat bardzo szybko rozwija 
•łą rybołówstwo morskie. Po
dobnie Jest 1 w Polsce. W 
okresie międzywojennym kon
sumpcja ryb na jednego mie
szkańca wynosiła 2 kg, obecnie 
4,3 kg. Plany na rok 1980 prze

lugrotrawlerów i trawlerów o- 
raz kutrów, a więc jednostek 
obliczonych na połowy bał
tyckie i na Morzu Północnym 
(w oparciu o statki - bazy) 
Obecnie budujemy przede 
wszystkim trawlery - zamra- 
żalnie i trawlery - przetwór

.KOSMOS-38”, „KOSMOS-39” I „KOSMOS-40

Płocki
rozpoczyna
normalną pracę
WARSZAWA (PAP). W 

płockim kombinacie zakoń
czono rozruch technologie» 
ny pierwszego wielkiego o- 
biektu — tzw. destylacji ru 
rowo-wieżowej. Tym samym 
Płock rozpoczął normalną 
działalność produkcyjną. Za 
kilka dni odjadą z Płocka 
do odbiorców w całym kra
ju pociągi wagonów-cystern 

pierwszymi produktami 
kombinatu.

* * *
Kolejny obiekt przemysłu 

chemicznego rozpoczyna nor
malną pracę. Jest to inwesty
cja o istotnym znaczeniu dla 
całej naszej gospodarki. Nikły 
rozwój przetwórstwa ropy nał

kg a połowów z 210.000 ton j wane do dalekich samodziel- i towej był dotychczas najwięk-
nych rejsów. (Np. jeden traw- j sz3 słabością polskiej chemii,
ler - przetwórnia łowi w ciągu Import produktów naftowych

widują wzrost spożycia do 11,5 ;nie, duże jednostki przystoso

Trzy sputniki radzieckie
wprowadzone na orbitę
przez jedną rakietą

MOSKWA (PAP). Jak po
daje agencja TASS, we wto 
rek 18 bm. wystrzelono vp 
Związku Radzieckim trzy

W r. 19S3 do 900.000 ton. Osią
gnięcie takiej ilości połowów 
oznacza dalszą i szybką roz
budowę floty łowczej oraz o- 
panowanie nowych dalekich 
łowisk. Obecnie na Morzu Bał
tyckim łowimy nieco ponad 
203.080 ton na Morzu Północ
nym ok. 80.000 ton, resztę na 
Atlantyku. Wydajność tak 
pierwszego jak i drugiego 
akwenu jest ograniczona, pra
wie więc cały wzrost połowów 
uzyskać musimy z łowisk at
lantyckich. W konkretnych li
czbach planu r. 1980 przedsta
wia się to następująco: Morze 
Bałtyckie — 100.000 ton, Morze
Północne — 120.000 ton, Atlan
tyk północno - zachodni i po
łudniowy — 210.000 ton. Coraz
bardziej odległe od baz kra
jowych łowiska wymagają rów 
nież budowy innych typów 
»tatków. W naszej flocie ry
backiej najwięcej posiadamy

Stan zdrowia
prezydenta Włoch
RZYM (RAP). Ogłoszony 

we wtorek rano komunikat 
lekarski stwierdza, że pre
zydent Antonio Segni spę
dził spokojną noc. Lekkie 
polepszenie stanu zdrowia 
pozwoliło na częściowe od
żywienie chorego drogą do
ustną. Kolejno następują po 
sobie okresy głębokiej pro
stracji i nawrotów do świa 
domości.

roku S — 7 tys. ton ryb).
Na zdjęciu: trawler - prze

twórnia „Feniks” popłynął ło
wić ryby na Atlantyk Północ
ny, aż u wybrzeży Grenlan
dii.

CAF — fot. Uklejewski

kosztował nas w ub. r. 392,3 
min zł. dew.

Przy obecnym poziomie pro
dukcji dzienna wartość wyro
bów Płocka wyniesie 130 tys. 
dolarów; 50 tys. dolarów stano 
wić będzie czysty zysk.

sztuczne satelity Ziemi: 
„Kosmos-38”, „kosmos-39” 
i „Kosm 05-40^. Wszystkie 

one zostały wprowadzone na 
orbitę przez jedną rakietę 
nośną nowego typu. Na po
kładach satelitów znajduje 
się aparatura naukowa prze 
znaczona do kontynuowania 
badań przestrzeni kosmicz
nej.

Według wstępnych danycii, 
bieg wszystkich satelitów od
bywa się na zbliżonych do sie 
bie orbitach o początkowych 
parametrach: czas okrążenia
Ziemi 95,2 min., maksymalne 
oddalenie od powierzchni Zie
mi (apogeum) 876 km, minima) 
ne (perigeum) 210 km, kąt na 
chylenia orbit w stosunku do 
płaszczyzny równika 56 stopni 
10 min.

Poza aparaturą naukową na 
pokładzie satelitów znajdują 
się radionadajniki „Majak” pra

1M. Chruszczów
powrócił do Moskwy
MOSKWA (PAP). 18 bm 

Nikita Chruszczów powrócił 
do Moskwy ze *wej podró
ży po ZSRR.

Podróż szefa rządu ra
dzieckiego trwała dwa ty
godnie. W tym czasie spoty 
kał się on z kołchoźnikami 
i pracownikami sowchozów 
obwodów saratowskiego, 
wołgogradzkiego i rostow- 
skiego oraz Kraju Krasno- 
darskiego i Osetii północ
nej, z naftowcami, pracow
nikami przemysłu chemicz
nego i budowlanego Tatrii 
i Baszkirii, zwiedził sow- 
chozy na ziemiach nowo za 
gospodarowanych Kazach
stanu oraz Kirgizję.

KAIR (PAP). W poniedziałek 
po południu rozpoczęły się w 
Aleksandrii rozmowy prezyden 
ta Nasera z królem Jordanii 
Huseinem. W kołach dzienni
karskich przypuszcza się, że 
przedmiotem rozmów są za
gadnienia, które będą przedmio 
tern obrad zapowiedzianej na 

arabskiejcujące na częstotliwości 20,031 konferenejf niszczycie 
i 90,156; 20,084 i 90,378; 19,800 i KonferenC')1 na szczycie.
89,102 megaherca. Aparatura 
pracuje normalnie. Wystrzelę 
nie satelitów potwierdziło wy 
soką jakość techniczną nowej 
rakiety nośnej.
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Makarlos:

Nie zaakceptujemy żadnych rozwiązań
problemu cypryjskiego
opracowanych poza Cyprem
NIKOZJA, PARYŻ, LON-1 zagranicznych Kiprianu o-
w at rn A -r>\ a ~ — • td___ 1 • j___ \ ___ mu___ ••DYN (PAP). Agencja Fran

ce Presse dowiaduje się, że 
generał Lemnitzer, dowód
ca naczelny NATO w Eu
ropie, zwrócił się do rządu 
greckiego z wezwaniem anu 
lowania jego postanowienia 
wycofania oficerów grec
kich oddelegowanych do 
sztabu NATO w Izmirze 
(Turcja). Niemniej jednak 
we wtorek rano statek greo 
ki „Aighaion” wypłynął do 
Izmiru, by zabrać na po
kład około 100 oficerów 
greckich ze sztabu NATO.

Cypryjski minister spraw

I4S4C4

—; Droga do pokoju 
na wyspie jest prosta i 
jasna: należy położyć
kres mieszaniu się w 
wewnętrzne sprawy Cy
pru, przerwać toczące 
się tam bratobójcze wal
ki. Wówczas powstaną 
warunki, umożliwiające 
greckim i tureckim mie
szkańcom wyspy polu
bowne rozwiązanie dzie
lących ich problemów.

TAK scharakteryzował 
premier Chruszczów 

obecny etap konfliktu 
cypryjskiego, którego lik 
widację utrudnia z je
dnej strony groźba tu
reckiej ingerencji zbroj
nej, z drugiej zaś stro
ny interwencja politycz- 
na USA i Anglii w we
wnętrzne sprawy wyspy. 
Znamienne, że podobne 
do radzieckiego stano
wisko zajął rząd Fran
cji. Mówiąc m. in. o pro 
biernie cypryjskim, mi
nister informacji Peyre- 
fitte stwierdził;

„Francja uważa, że w 
dzisiejszym świecie sta
nowiskiem sprzyjającym 
pokojowi jest nieinter
wencja. Żaden kraj nie 
powinien mieszać się w 
sprawy innych państw”.

Odnosi się to nie tylko 
do Cypru, ale i do połu
dniowo-wschodniej Azji, 
i do Konga, gdzie sy
tuacja zaostrza się ostat
nio coraz bardziej w re
zultacie ingerencji ame
rykańskiej. W tych trzech 
przykładach można do
szukać się tego samego 
źródła konfliktu: jest
nim dążenie Stanów Zje 
dnoczonych do powstrzy 
mania za wszelką cenę,

nawet siłą, procesów roz 
wojowych, które spra
wiają, że narody mło
dych państw coraz kon
sekwentniej walczą o 
pełną, prawdziwą niepo
dległość, o postęp spo
łeczny.

Prawidłowość ta po
twierdza się zarówno w 
Wietnamie południowym 
czy w Kongo, gdzie to
czy się zbrojna walka 
przeciwko rządom repre 
zentującym imperialisty
czne interesy, jak i na 
Cyprze, gdzie na czele 
tej walki stoi rząd pre
zydenta Makariosa. We 
wszystkich trzech wy
padkach ingerencja z ze
wnątrz zagraża pokojo
wi wewnętrznemu i su
werenności narodów.

Narody te mają jed
nak dzisiaj wielu przy
jaciół: w obronie ich in
teresów występują mło
de kraje Afryki i Azji, 
a także kraje socjalisty
czne, czego wyrazem jest 
pozytywna odpowiedź rzą 
du ZSRR na prośbę pre 
zydenta Cypru o pomoc 
w wypadku, gdyby do
konano na wyspę na
paści. Oświadczenie rzą
du ZSRR w tej sprawie 
przypomina nieodpowie
dzialnym kołom między
narodowym, że w na
szych czasach agresja nie 
może uchodzić bezkar
nie i że — jak powie
dział premier Chrusz
czów — „wyrządzając 
krzywdę Innym trzeba 
pamiętać, że krzywda 
może obrócić się prze
ciwko tym, którzy ją 
wyrządzają”.

Z. ART.

świadczył w Nikozji, po 
powrocie z Aten, że w ra
zie agresji na wyspę, Gre
cja udzieli Cyprowi pełnej 
pomocy wojskowej.

Celem rządu cypryjskie
go jest uzyskanie całkowi
tej niezależności kraju a 
prawem do samostanowie
nia włącznie i rząd nie 
jest skłonny akceptować 
negocjowanych rozwiązań 
sprawy cypryjskiej opraco
wanych poza Cyprem —* 
oświadczył w poniedziałek 
specjalnemu wysłannikowi 
U Tha,nta — Galo Piazza, 
prezydent Cypru, Makarios.

Prezydent USA — John
son wystosował do premie
rów Grecji i Turcji pisma 
z apelem o osiągnięcie po
kojowego rozwiązania pro
blemu cypryjskiego.

Premier Papandreu od
powiedział ambasadorowi 
USA, że pokoiowi zagraża 
Turcja i do Ankary należa
łoby kierować apele i za
lecenia. O ile Turcja nie 
zastosuje się do tych zale
ceń i jeśli ponownie za
atakuje Cypr, stanie ona 
oko w oko z Grecją, której 
obowiązkiem jest niesienie 
pomocy swym braciom — 
dodał Papandreu.
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Ratownicy
z „Bryzy“ i „Tumaka“
wydobyli z dna
zatopiony kuier „Gdy 14“

Załogi statków ratowni 
; czych PRO „Tumak” i „Bry 
za” podniosły w ub. ponie
działek z dna Zatoki Gdań
skiej zatopiony na głębo
kości 26 m kuter „Gdy 14” 
ofiarę zderzenia ze stat
kiem „Zofia” w dniu 30 lip- 
ca br.

Kuter został wydobyty 
przy pomocy dźwigu pływa 
jącego i przeholowany na
stępnie na pontonie do por
tu gdyńskiego do nabrzeża 
norweskiego. Jednostka zo
stała wydobyta z wody na 
zlecenie Towarzystwa Ubea 
pieczeń i Reasekuracji „War 
ta”. (a)

----- ©------

Proqmiftii pmiotli
Przewidywany przebieg pogo

dy dla wybrzeża wschodniego 
w dniu 19 bm.

Zachmurzenie umiarkowane. 
Temperatura od 16 stopni rano 
do 25 stopni w ciągu dnia.

Wiatry południowo-wschodnie 
do południowych umiarkowa
ne, okresami dość silne.

Temperatura wody morskiej 
w jrejoni« .trójmiasta 19 stopni.

obrabiarka
z „Raiamelu“
już pracuje

* OPOLE (PAP). Prawdzi- 
; wą rewelacją w dziedzinie 
; techniki jest nowa obrabiar 

ka zbudowana w „Rafame- 
cie” — tzw. tokarka pod- 
torowa. 18 bm. przystąpio
no do pierwszych prób jej 
stosowania. Maszyna ta zre
wolucjonizuje dotychczaso
we metody remontów pod
wozi wagonowych i elektro 
wozów. Będą się one od
bywać wprost na torach 
kolejowych.

W wy/tiku stosowania no
wej obrabiarki czas napraw 
taboru kolejowego skróci 
się kilkakrotnie.

Pierwsza „podtorówka” 
jest dziełem konstruktorów 
„Rafametu” i naukowców 
z Politechniki Śląskiej.

Zgon
Michaiła Balsa

BUKARESZT (PAP). W wieku 
lat 69 zmarł 17 bm. członek Ra 
dy Państwa Rumuńskiej Re
publiki Ludowej, przewodniczą
cy Krajowego Komitetu Obroń 
ców Pokoju RRL, członek Aka 
demii — MICHAIL RALEA.

W jego osobie naród rumuń
ski stracił znanego uczonego, 
pisarza, wybitnego działacza 
społecznego i państwowego, nie 
ugiętego bojownika o sprawę 
pokoju i socjalizmu.

Credo polityczne
Goldwatera
WASZYNGTON (PAP). — 

Na początku września uka
że się książka kandydata 
ną stanowisko prezydenta 
USA z ramienia partii re
publikańskiej Barry Gold
watera pt. „Moje stano
wisko”.

Dziennik „Washington 
Post” publikuje wyjątki z 
tej książki, dotyczące poli
tyki ewentualnej przyszłej 
administracji goldwąterow- 
skiej wobec sojuszników 
europejskich oraz wobec 
krajów socjalistycznych.

W książce znajdujemy tę 
samą demagogię, te same 
sprzeczności, to samo nie
liczenie się z realnymi fak
tami, co z takim sarkaz
mem wytknął Goldwatero- 
wi przewodniczący senac
kiej komisji spraw zagra
nicznych, J. W. Fulbright.
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Od materiałów budowlanych
do kompletnych obiektów

Tworzywa sztuczne
zdobywają budownictwo

WARSZAWA (PAP). — 
Uchwała IV Zjazdu Partii 
mówi: „Należy... wydatnie
obniżyć ciężar budowli 1 
budynków, zmniejszyć sto
sowanie drewna, stali i me
tali kolorowych oraz obni
żyć pracochłonność i uspraw 
nić technologię robót wy
kończeniowych. Należy tak
że rozszerzyć stosowanie 
nowych, efektownych ma
teriałów”.

Wykonanie tych zadań 
będzie możliwe dzięki sze
rokiemu zastosowaniu two
rzyw sztucznych w budow
nictwie.

Ministerstwo Budownic-

Ze świata
PARYŻ (PAP). We wtorek 

parlament libański wybrał 93 
głosami na 99 oddanych Char- 
łesa Helou prezydentem Repu
bliki.

Charles Helou jest czwartym 
prezydentem Republiki Libań
skiej

* * •
BERLIN (PAP). W Dreźnie 

przygotowywany jest obecnie 
przez Niemiecki Czerwony 
Krzyż (NRD) transport le
karstw i materiałów opatrunko 
wych dla ofiar agresji na Cyp 
rze.

Z UDZIAŁEM 18 KRAJÖW I 270 FIRM

Wkrótce światowa parada
maszyn budowlanych
MOSKWA (PAP). Wielki 

stadion sportowy na Łuż- 
nikach przygotowuje się do 
niezwykłej imprezy. Mowa 
o wystawie maszyn budo
wlanych i drogowych, któ
ra rozpocznie się w przysz
łym tygodniu. Już w okre
sie przygotowań, które trwa 
ją od miesiąca, wywołuje 
ona ' wielkie zainteresowa
nie moskwiczan.

Organizatorzy wystawy 
już dziś mogą mówić o suk 
cesie: udział zapowiedziało

I ub. roku załogi przedsiębiorstw
wygospodarowali 5,(63 min złotych
funduszu zakładowego
WARSZAWA (PAP). Jak 

wynika z podsumowań do
konanego ostatnio przez Mi 
nisterstWo Finansów, w ro 
ku ubiegłym załogi przedsię 
biorstw wygospodarowały 
5.463 min zł funduszu za
kładowego.

Największe środki uzyska 
ły na fundusz zakładowy 
przedsiębiorstwa podlegle 
Ministerstwu Górnictwa i 
Energetyki.

Stosunkowo mniej uzys
kały jednostki zgrupowane 
w resortach budownictwa 
oraz rolnictwa. Wpłynęły na 
to niekorzystne warunki 
atmosferyczne w I półroczu 
1963 r.

Fundusz zakładowy wiąże 
się jak najściślej z ekono
micznymi rezultatami gospo 
darowania przedsiębiorstw. 
Za dobrą pracę w ub. roku 
prawo do funduszu uzyska
ło 7.240 zakładów. Wyso
kość funduszu wyniosła w 
nich przeciętnie 6,3 proc. 
planowanego osobowego fun 
duszu płac. Za szczególnie 
pomyślne wyniki gospodar
cze 968 przedsiębiorstwom 
przyznano fundusz w wyso
kości przekraczającej 10 pro 
cent*

Jak został podzielony fun | czeniowe itp. 
dusz zakładowy? 3/4 środ
ków przeznaczono na wypis 
tę nagród i świadczeń dla 
członków załóg, 22 proc. — 
na budownictwo mieszka
niowe i 3 proc. — na in
westycje socjalne.

Poprzez fundusz zakłado
wy państwo od szeregu lat 
kieruje w ręce załóg kilku
miliardowe kwoty. Są one 
dla zatrudnionych bodźcem 
do lepszej gospodarki na 
wszystkich odcinkach.

20-rocznica śmierci
żołnierza-poety
Lucjana Szenwalda
WARSZAWA (PAP). 22 sierp

nia mija 20 rocznica tragicznej 
śmierci znakomitego poety LU 
C JANA SZENWALDA — kapi 
tana i kronikarza Dywizji Ko
ściuszkowskiej, który Zginął W 
katastrofie samochodowej w 
drodze z Lublina d-o Warsza
wy.

W sobotę 22 sierpnia w 20 ro 
cznicę śmierci Lucjana Szen
walda odbędzie się o godz. 13 
uroczystość złożenia wieńców 
na jego grobie w Alei Zasłużo 
nych na Cmentarzu Wojsko
wym na Powązkach w Warsza 
Si*.

18 krajów i ponad 270 firm. 
Liczba eksponatów jest rów 
nież wymowna — około 3 
tysięcy — a przecież chodzi 
o wielkie maszyny (są np. 
dźwigi, których przewóz wy 
maga kilkunastu . platform 
kolejowych). Wśród wystaw 
ców — wszystkie kraje 
RWPG, Anglia, Francja, Ja
ponia, Austria, Włochy, 
Szwecja i USA.

Ekspozycja polska należy 
do największych. Znajduje 
się tu około 80 maszyn. Są 
to m. in. olbrzymie dźwigi 
„Mostostalu” i szczecińskich 
zakładów „Famabud”, prze
znaczone do budowy kilku- 
nastopiętrowych gmachów, 
dźwigi samojezdne z Biel- 
ka - Białej i „Warsu”, róż
nego rodzaju koparki, mie
szarki, przyczepy, cały ze
staw beton iarni polowej 
wraz z ruchomym labora
torium, urządzenia wykoń-

twa i Przemysłu Materia
łów Budowlanych opraco
wało program stosowania 
tworzyw sztucznych w bu
downictwie. Przewiduje się, 
że do 1970 r. ok. 50 proc. 
»-odłóg i okuć budowlanych, 
30 proc. rur instalacyjnych, 
60 proc. urządzeń sanitar
nych, 20 proc. izolacji —* 
wykonywane będzie z two
rzyw sztucznych.

Łącznie do 1970 r. bu
downictwo zastosuje 850 
tys. ton wyrobów (w br. ok. 
40 tys. ton) z tworzyw 
sztucznych.

Jak widać, budownictwo 
jest dopiero na początku 
drogi stosowania tworzyw 
sztucznych. Końcowym eta
pem — nastąpi to dopiero 
po 1970 r. — będzie wzno
szenie całych budynków i 
tworzyw.
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W GENEWIE

Wystąpienie 
delegata Polski
GENEWA (PAP). Na wtorko

wym posiedzeniu Komitetu 
Rozbrojeniowego Osiemnastu 
Państw w Genewie kontynuo
wano dyskusję nad Sprawą man 
datu grupy roboczej. Jak wia 
domo, grupa robocza — zgod
nie z propozycją ZSRR — mia 
łaby omówić szczegółowe pro
blemy związane z realizacją 
projektu tzw. parasola nukle
arnego.

Delegat Polski, minister peł
nomocny Mieczysław Łobodycz, 
podkreślił potrzebę jednoznacż 
neg0 sformułowania mandatu, 
grupy roboczej.

Delegat Polski skrytykował 
stanowisko państw zachodnich 
wobec sprawy mandatu grupy 
roboczej. Formuła mandatu 
przedstawiona przez delegacja 
zachodnie — podkreślił dele
gat Polski — jest tak ujęta, 
że nie określa żadnej wytycz
nej ani linii przewodniej dla 
prac grupy.

Delegat Polsiki wskazał, U 
państwa socjalistyczne i więk 
szość państw neutralnych opo 
wiedziały sie już za koncepcją 
możliwie jak najszybszej eli
minacji środków przenoszenia 
broni jądrowej.

Jak donosiliśmy, po
wracający z wycieczki 
autobus z dziećmi spadł 
w przepaść w okolicach 
Małej Przełęczy św. 
Bernarda w Alpach. W 
katastrofie zginęło 13 
dzieci oraz 3 wychowaw 
ców — kierowca nie zo
stał ranny.

Na zdjęciu: roztrzas-
_____ kany autobus.

D-D
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DZIENNIK BAŁTYCKI

OKAZALE zarówno pod 
względem liczby auto

rów jak i prac prezentuje 
się otwarta w sopockich pa 
wi łonach BWA V OGÓL
NOPOLSKA WYSTAWA MA 
RYN1STYCZNA. Zestaw jest 
tak bogaty i różnorodny, 
że trudno byłoby pokusić 
się o jakieś uwagi sumują
ce. Mogę tylko wymienić 
przykładowo kilka prac, któ 
re z tych czy innych wzglę 
dów wywarły na mnie 
większe wrażenie. Będą to 
np. pejzaże Józefy Wnu 
k o w e j „Dzika plaża” i 
„Kra na morzu”, prace 
Kazimierza Sramkie 
wieża, Stanisława 
Michałowskiego, A n-

stko co bozia dała: statecz
ki, falki, rybki, fajki, kot
wice, dziarskich maryna
rzy, burzliwe zachody słoń
ca "itd. itp. A tymczasem 
przecież właśnie morze, to 
w dużej mierze spokój, 
przestrzeń, pustka — czyli 
akurat przymioty, których 
na obrazach tych nie 
uświadczysz.

Podejrzewam np., że E d- 
mund Burkę, twórca ze 
stolicy, nie zna morza, por
tu. chociaż ukazał je na 
swych płótnach. Wnioskuję 
to stąd, że np. obraz jego 
„Nabrzeże portowe”, utrzy
many w konwencji zdecy
dowanie realistycznej, za
wiera takie zestawy form

Andrzej Mentuch — „Nabrzeże”, olej.
drzeja Mentuch a, 
Michała Gałki ewi- 
cza, Józefa Łakomia 
ka, Ziemowita Szu
rną n a ze Szczecina, któ
rego „Morze” nasuwa sko
jarzenia z falującymi ła
nami zboża. Z grafiki — 
cykl Jerzego Panka 
„Płynący człowiek” zawie
rający jakąś syntezę ruchu, 
zjawisk optycznych towa
rzyszących pływaniu, meta
le Haliny C h r o s t ow
akie i i Jana Góry, 
wyko me w bardzo precy
zyjnej i ciekawej techni
ce, monotypia Zbignie
wa Strzałkowskiego 
„Morski patrol lotniczy”, 
interesująca ze względu na 
ciekawe zabudowanie prze
strzeni.

Przy wielu pracach bez
sprzecznie ciekawych brak 
Jest tu jednak rewelacji, 
„objawienia”. Zarysowują 
się natomiast dość niepoko
jące i szerokie zjawisko 
zesztampowienia w podejś
ciu do tematyki. Wynika 
to chyba z faktu, że za 
„marynistykę” biorą się 
ludzie, którzy morza nie 
znają. Dlatego wiele prao 
obraca się w zaczarowa
nym, a nieprawdziwym krę 
gu brodatych wytatuowa
nych marynarzy, rybaków 
z fajką (zwykle eksponaty 
tego typu opatrzone są w 
odkrywczy tytuł „Wilk mor 
ski”), dlatego znajdujemy 
tu np. »Studium fal mor
skich” Jana Stebnow- 
s k i e g o — obraz sznuro
waty, w którym nie mo
głem się dopatrzyć ani stu
dium, ani fal, dlatego auto
rzy podejmując temat mor
ski gromadzą na płótnie 
czy płycie graficznej wszy-

i barw, które trudno by 
było spotkać w rzeczywi
stości. Że katowiczanin R o 
man N y g a, ukazujący w 
swym płótnie ».Nastrój głę
bin” (kolorowe mazie, cia- 
py) równie gruntownie po
znał ten temat, jak ja np, 
największy krater Księżyca 

Nie jest więc marynisty- 
ka, jak dowodzi sopocka 
wystawa, rzeczą łatwą. Te
mat to wdzięczny, szeroki 
jak morze, i piękny. Tyle 
że sukces warunkowany 
jest tu tym, żeby do te
matu podchodzić z odrobi
ną przynajmniej znajomoś
ci — chociażby z widzenia.

LAIK

Realizacja wniosków przejazdowych
w porcie gśańsklm

W toku dyskusji przed-] westycje portowe oraz wnio 
zjazdowej załoga portu gdań ski, które wymagają przy 
skiego zgłosiła kilkadziesiąt realizacji interwencji, de-
ważnych wniosków, mają
cych na celu dalszą popra
wę pracy portu i uspraw
nienie gospodarki portowej. 
W tych dniach odbyło się 
podsumowanie przebiegu 
ich realizacji. Powołany ze
spół szczegółowo przeana
lizował wszystkie wnioski. 
Po ostatecznym zakwalifi
kowaniu i połączeniu nie
których podobnych lub uzu 
pełniających się, podzielono 
je na 4 podstawowe grupy; 
eksploatacja portu, techni
ka, postęp techniczny i in-

Amerykańscy goście
„Warszawski Jesieni“
w Gdańsku

Z okazji VIII Międzyna
rodowego Festiwalu Muzyki 
Współczesnej, który odby
wać się będzie w Warsza
wie między 18 a 28 wrześ
nia, zjedzie do Polski kilku
nastu solistów i siedem ze
społów. Goście „Warszaw
skiej Jesieni” oprócz wy
stępów festiwalowych da
dzą szereg koncertów w kil
ku miastach naszego kraju.

W Gdańsku, w poniedzia
łek, 28 września wystąpi z 
koncertem amerykański ze
spół „Merce Cunningham 
and Dance Company” z No 
wego Jorku pod dyrekcją 
znanego pianisty Johna Ca
ge.

Jerzy Panek — „Pływający człowiek VI”, drzeworyt

cyzji lub pomocy Minister
stwa Żeglugi. Osobną grupę 
stanowią wnioski i postula
ty załogi portowej w odnie 
sieniu do przedsiębiorstw i 
instytucji pozaportowych.

Spośród kilkudziesięciu wnioa 
ków, szereg znajduje się jui 
W toku pełnej realizacji. Do
tyczą one w pierwszym rzę
dzie nowej organizacji pra
cy i wprowadzenia nowej 
technologii przeładunku nie
których towarów, zwiększe
nie szybkości obsługi stat
ków, lepszego wykorzystania 
czasu pracy, prawidłowego 
dysponowania i wykorzysty
wania urządzeń przeładunko
wych i sprzętu zmechanizo
wanego. Wymienić jeszcze na 
leży wnioski usprawniające 
pracę warsztatów portowych 
analizujące przydatność nie
których urządzeń, ustalające 
wielkość pogotowia technicz 
nego w wydziałach sprzętu 
zmechanizowanego i in 
Z postulatów skierowa

nych do Min. Żeglugi wy 
mienić należy przyspieszę 
nie rozpoczęcia przygotowa 
nia dokumentacji dla budo 
wy pierwszego basenu przy
szłego „portu wschodniego”, 
skoordynowanie niektórych 
inwestycji kolejowych w 
porcie, rozwiązanie proble
mów zatrudnieniowych i so 
cjalnych portowców, (bk)

„Batory“ w studio
kanadyjskiej telewizji

Podczas jednego z ostat
nich pobytów „Batorego” w 
Montrealu, znana stacja te
lewizyjna w Toronto zapro
siła do swego studio przed
stawicieli popularnego pol
skiego motorowca, aby w 
ramach regularnej cotygod
niowej audycji pt.: „I wish 
you were herc” opowiadali 
słuchaczom o swoim statku.

Przed kamerami telewizji 
wystąpili: kapitan „Batore
go” — Jerzy Pszenny, „mąt 
ka okrętowa” — Małgorza
ta Bielińska oraz oficer roz
rywkowy — Eryk Kulm.

SPORT © SPORT ® SPORT © SPORT ©

Zwycięstwo polskie!) łuczników
Pięknym sukcesem reprezen-! W konkurencji kobiet zwycią 

tantów Polski zakończyły się żyła Maria Mączynska swiet- 
VI Międzynarodowe Zawody Łu nym wynikiem i.033 pkt., dru 
cznicze, które rozegrane zosta- gę była Szydłowska • >
ły w Warszawie z udziałem re- ] trzecią — także reprezentantka 
prezentantów 7 krajów.

Druga porażka 
Dolskich bokserów w

W Zinnowitz rozegrano re
wanżowe spotkanie bokserskie 
juniorów Polska — NRD, Po
nowne zwycięstwo odnieśli mło 
dzi pięściarze niemieccy 14:6 — 
(wynik pierwszego spotkania 
— 12:8 dla NRD).

50 żaglówek gdyńskiego konstruktora
no jjezioroch lubuskich

IV swoim czasie informowaliś 
my naszych czytelników o po 
żytecznej pracy kierownika 
działu szkutniczego w gdyń
skim Młodzieżowym Domu Kul 
tury MIECZYSŁAWA PLTJCIN- 
KIEGO. Opracował on kilka ty 
pów żaglówek niezwykle ta
nich, które mogą być budowa 
no przez młodzież. Kilkadzie
siąt takich jednostek, m. in. ty 
pu „MYSZKA” (koszt 2000 zło
tych) pływa już na naszych 
gdańskich wodach. Okazuje się, 
że trafiły one też i znacznie 
dalej.

Większy ruch przeładunkowy w parcie „'
Po okresie zmniejszonego 

ruchu statków w porcie 
gdańskim, bieżący tydzień 
zapowiada się nader korzy
stnie. Świadczy o tym awi- 
zacja szeregu jednostek i to 
zarówno w ruchu liniowym, 
jak i trampowym.

Wczoraj przy nabrzeżach por 
tu drzewnego przeładowywało 
7 statków. Trymerzy i dźwigo
wi z rejonu III załadowali W 
jednym dniu ponad 10.000 tys. 
ton węgla, tymczasem w kolej

ce stoją dalsze statki węglowe, 
które zabiorą około 20 tys. czar 
nego ładunku.

Statek „Bommaren” zabiera 
do portów afrykańskich 1.000 
ton kamienia gipsowego i 3.000 
ton cementu, natomiast m-s 
„Vorming” — 300 ton drenów 
do Szwecji. (Przeważnie cera
mika, a w tym i sączki drenar 
skie eksportowane są przez 
port w Kołobrzegu).

Duży tankowiec „West Ri
ver” wyładowuje w Basenie 
im. Aleksandra Zawadzkiego 
ponad 16 tys. ton sorga. (bk)

Bo oto na jeziorach ziemi lu 
buskiej pływa już 15 tego ro
dzaju łodzi, które zostały zbu
dowane z inicjatyvyy lubuskiej 
organizacji Związku Młodzieży 
Socjalistycznej.

W realizacji tego projektu 
bierze udział młodzież licznych 
zakładów pracy na Ziemi Lu
buskiej, korzystając z pomocy 
swych instytucji. I tak zakłady 
„Polska Wełna” w Zielonej GO 
rze farbowały żagle a Żarskie 
Zakłady Przemysłu Odzieżowe
go je uszyły, zakłady „Refa” 
w Żarach wykonały okucia me 
talowe itd. Trzy żaglówki zbu
dowano w czynie społecznym 
W „Polskiej Wełnie” pięć w 
Szkole Rzemiosł Budowlanych 
W Międzyrzeczu, a kilka W 
szkole drzewiarskiej we Wscho 
wie.

Pierwsze 15 żaglówek pływa 
już w ZMS-owskim ośrodku 
sportowo - wypoczynkowym W 
Łagowie. Tymczasem trwa bu
dowa dalszych łodzi i jeszcze 
W tym roku ma ich pływać ra
zem około 50. W przyszłym ro
ku zostaną one rozlokowane na 
innych lubuskich jeziorach. 
Wartość żaglówek wyniesie po
nad pół miliona złotych, przy 
koszcie wykonania zaledwie... 
80 tys. zł. (a)

Dnia 17 sierpnia 1964 roku po krótkiej, lecz ciężkiej chorobie zmarł nasz 
najdroższy ojciec i dziadek

ś. t P-

mgr inż. ANTONI QARNUSZEWSK1
ur. dnia 26. 8. 1886 r. w Warszawie

organizator, długoletni dyrektor i wykładowca Państwowej Szkoły Morskiej 
w Tczewie i Gdyni, b. długoletni naczelnik Wydz. Urzędu Morskiego w, Gdym, 
odznaczony Krzyżem Komandorskim Orderu Odrodzenia Polski, Krzyżem Ofi

cerskim Orderu Odrodzenia Polski, odznaką Zasłużonego Nauczyciela PRL 
i Złotym Krzyżem Zasługi.

Pożegnanie Zmarłego odbędzie się w Państwowej Szkole Morskiej w Gdyni 
dnia 19. 8. 1964 r. o godz. 12, po czym zwłoki zostaną przewiezione do Warsza
wy i złożone w grobie rodzinnym na Powązkach w czwartek 20 bra. o godz. 11.
G-3153 SYNOWIE, SYNOWE, WNUK I RODZINA

Polski, b. mistrzyni świata — 
Wiśniowska — 997 pkt. Na dal
szych pozycjach uplasowały się:
4) Barta (Węgry) — 995 pkt., 5)
Safrankova (CSRS) — 994 pkt., 
6) Weinzettlava (CSRS) — 989 
pkt. Drużynowo zwyciężyły Pol 
ki, ustanawiając nowy rekord 
Polski wynikiem 3.127 pkt. Dru 
gie miejsce załęła CSRS 2.972 
pkt., a trzecie — Węgry 2.691 
pkt. *

Wśród mężczyzn po niesły
chanie wyrównanej i na wy
sokim poziomie stojącej wal
ce zwyciężył B. Mączyński (Fol 
ska) — 1.068 pkt. przed Lind- 
bergiem (Szwecja) — 1.037 pkt. 
i Freuhaufen (CSRS) — 1.035
pkt. Następne miejsca zajęli:
5) Stoffel (Francja) 1.035 pkt., 
5) Bulik (Polska) 1.030 pkt., 8) 
M. Mączyński (Polska) — 1.007 
pkt.

Zespołowo zwyciężyli także 
Polacy — 3.105 pkt. przed CSRS 
— 3.046 pkt., Francją — 2.873
pkt. i Węgrami — 2.697 pkt.

—®—

Piłkarski
Puchar Europy

Mistrz ligi angielskiej — Li
verpool, rozegrał swe pierwsze 
spotkanie w tegorocznych roz
grywkach o Puchar Europy, 
zwyciężając w Reykjawiku 
miejscowy zespół K. R. Reyk
javik 5:0 (1:0).

Liverpool, dzięki tak wyso
kiemu zwycięstwu ma już pra 
wie zapewniony awans do na
stępnej rundy rozgrywek.

---- ©-----

W Oliwie i Getniewie
uroczystość nadania 
V Kółka Olimpijsko

W ośrodkach szkoleniowych 
PKOl w Oliwie i Cetniewie 
odbędzie się 20 i 21 bm. uro
czystość nadania V Kółka Olim 
pijskiego zawodnikom szeregu 
dyscyplin, którzy mają szanse 
wyjazdu do Tokio.

W uroczystościach wezmą 
udział zaproszeni goście, na 
czele z przewodniczącym 
GKKFiT Włodzimierzem Ręcz 
kiera.

W Oliwie V Kółko Olimpij
skie otrzymają 20 bm. gimna- 
styczki, ciężarowcy, koszyka
rze, wioślarze i hokeiści na tra 
wie. Uroczystość poprzedzona 
zostanie krótkimi pokazami 
gimnastyczek i koszykarzy 
oraz pokazem sprzętu spor
towego. Na zakończenie wyś
wietlony zostanie film doku
mentalny pt. „Przeżyjmy to 
jeszcze raz”.

21 hm. w Cetniewie V Kółka 
Olimpijskie otrzymają bokse
rzy przebywający w tej miej 
scowości na zgrupowaniu tre
ningowym. (j)

i Powszechna Spółdzielnia Spożywców
| w Gdańsku
j informuje PT Klientów o:

I dodatkowej sprzedaży 
j zeszytów i przyborów szkolnych

od dnia 24. 8. 1964 r. w następujących punktach:

— Sklep 77 Gdańsk, ul. Sienna 14,

— Sklep 60 Jelitkowo, ul. Bałtycka 36,

— Pawilon „Osiedle Młodych”,

— Pawilon „Przymorze”,

— „Zbrojownia” — Targ Węglowy,

— oraz 2 stoiska w Spółdz. Domu Handlowym Wrzeszcz.
3630-K iimumai

JtvASA Kandydaci m 
uerowfó v amalorów

Gdański Klub Motoro- v 
wy Ligi Obrony Kraju ^ 
organizuje

KURS
SAMOCHODOWO- 
-MOTOCYKLOWY 

W GDAŃSKU, 
ul. Kopernika 16

CHw«rc:e kursu nastą
pi w dniu 25.03. 64 r. o 
?odz. 17. Przyjęcia w * 
Gdańsku, ui. Kopernika

1
16, pokój 32 od godz. 9 
do 16 codziennie, tele
fon 31-23-06 lub 31-12-27 
wewn. 8.

642-G *

NIERUCH OM OŚCI

DOMEK gospodarczy 2 po 
koję z kuchnią sprzedam. 
Rumia. ul. Boi. Prusa 8.

DOMEK jednorodzinny z 
ogródkiem warzywnym i 
owocowym po dostępnej 
cenie sprzedam. Ogólne 
wiadomości na miejscu. - 
Irena Lutyńska, Lębork, 
ul. Kolonia nr 2.

_ P-1281
DOM dwurodzinny w El
blągu (6 pokoi, 2 kuchnie,
2 łazienki) garaż, c.o. — 
ogród sprzedam lub za
mienię na mniejszy w 
trójmieście. Zbigniew Mi
chalik, Elbląg, ul. Szwo
leżerów 4. P-1278

OKAZJA: willę komfortu
wą w Podkowie Leśnej 
k Warszawy za 350.000 —
sprzedam. Podkowa Leś
na, Helenowska 16, Ro
siński. _____ K-Z622

'BARAK mieszkalny skła
dający się z 2 pokoi, ku
chni, przedpokoju, spiżar 
ni, piwnicy i szopy tanio 
sprzedam. Gdynia, Al 
Zwycięstwa 138/10 wiado
mość na miejscu.

G-8027

DOM jednorodzinny sprze 
dam. Wiadomość: Wejhe
rowo — Nanice, ul. Par
tyzantów 1. G-3030

PÖL domu z ogrodem w 
Orłowie sprzedam lub za 
mienię na gospodarstwo 
rolne na terenie Kaszub. 
Zbigniew Kubicki, Orło
wo, Wrocławska 42 godz. 
16. G-8032

ARTYKUŁY
POCHODZENIA ZAGRANICZNEGO BRANŻY 
PRZEMYSŁOWEJ I SPOŻYWCZEJ

skupują następujące punkty:
® Punkt Skupu Nowy Port, ul. Władysława IV nr H 

© SDH „Zbrojownia” Gdańsk —• Targ Węglowy. 
3631-K

Kiermaszu Artykułów Szkolnych
W WIELKIM MŁYNIE W GDAŃSKU

% K-3679 v

„MOSKWICZA” model — 
11/90 z zapasowym silni
kiem sprzedam. Pelplin, 
ul. Mickiewicza 2 m 5, 
tei. 205. P-1288
SKUTER „Wiatka” stan 
b. dobry sprzedam. So
pot teł. 51-21-26.

G-7996
WÓZEK spacerowy sprze
dam; Gdańsk Polanki —
Słupska_39 _ P*1289
MOTOR W FM niedrogo 
sprzedam. Sopot, 20 Paź
dziernika 727 m 2.

MATRYMONIALNE
KAWALER lat 28 pozna 
panią średniego wieku —i 
korpulentną, z mieszka
niem. Cel matrymonialny 
Oferty Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „M-19966”.

G-19966

PIANINO „Betting” krzy 
żowe, płyta metalowa — 
sprzedam. Mówka, Rumia 
— Janowo, Sobieskiego 33
godz. 16—18.  G-8040
„JAWĘ 350” st*n bardzo 
dobry tanio sprzechhn. — 
Rumia — Janowo, Osada 
Kolejowa 76.

TARNÓW: zamienię garso 
nierę komfort c.o., łazien 
ka nowe budownictwo na 
równorzędne lub większe 
w trójmieście. Wiado
mość: Stefania Taradejna, 
Tarnów, ul. Krakowska
51 m 6._________ PG-1301
ZAMIENIĘ komfortową 
kawalerkę n.b. w cen
trum Gdańska na większe 
lub równorzędne w Gdy
ni. Wiadomość: Gdynia-
Orlowo, Jaworowa 4/1, Pio 
trowski. G-8044
POKOIK umeblowany od 
stąj)^ę najchętniej panien 
kom. Oferty Biuro Ogło
szeń Gdańsk pod „Samo
dzielny”. G-8039

SPRZEDAŻ
TRUSKAWKI „Talizman” 
i poziomki 60.000 cena szt. 
50 gr. sprzedam Ogrodnic 
two Pośpiech, Kamienny 
Potok, (przy wagonach 

I wczasowych).

SAMOCHÓD „Willis” i 
łódź z silnikiem i żagla
mi sprzedam. Oliwa, Wes
terplatte 22/1 po godz. 16.

G-19969

LOKALE
SAMODZIELNE 2 pokoje 
z kuchnią Gdynia, Pułas
kiego 2 m 8 zamienię na 

G-8045 trzypokojowe w Gdyni..

ZAMIENIĘ 2 pokoje, ku
chnia, wygody, samodziel 

G-8031 j ne w centrum Gdyni na 
mieszkanie oddzielne po 
pokoju z kuchnią samo
dzielne w centrum Gdy
ni. Oferty Biuro Ogłoszeń 
Gdynia pod „S-8028”.

_ £L"8!L2f
DWIE pracujące samotne 
poszukują pokoju subloka

BYDGOSZCZ: 2 pokoje,
kuchnia, przedpokój za
mienię na 1 pokój, kuch
nia trójmiasto. Mrówka, 
Bydgoszcz, Grunwaldzka 
81/6. K-3642

ZGUBY
W DNIU 8. VIII. 64 r. zgu 
błono w Białej Górze 
pow. Sztum portfel z 
wszelkimi dowodami: do
wód osobisty, książka woj 
skowa, karta rowerowa - 
Bolesław Kiwak, Kałwa 
pow. Sztum poczta Stary 
Targ woj. Gdańsk.

LEKARSKIE
WENERYCZNE — skórne 
specjalista dr Borowicz, 
Sopot, Dąbrowskiego 1/3 
boczna Chopina.

PRACA
POMOC dochodząca po
trzebna od zaraz. Damer, 
Sopot, 20 Października 719 
po godzinie 17. _________ _
POMOC do dziecka przy i

Spółdzielnia Pracy Robót Remontowo - t 
Budowlanych i Malarskich w Gdyni

POSIADA DO UPŁYNNIENIA
różne materiały elektryczne, hydrauliczne ► 

i radiowe. ►
Zainteresowane instytucje proszone są o ^ 
zgłaszanie się do Gdyni, ul. Śląska nr 19, ►
teł. 21-47-33. 8123-G £

i'vrvvvY WTWYW :i

FOTOGRAFKĘ — retu- 
szerkę pierwszorzędną si
łę zaangażuję. Dobre wa
runki, samotnej mieszka
nie gwarantuję. Oferty — 
Katowice, skrytka poczto 
wä 87. K-3623

ROŻNE
ODSTĄPIĘ warsztat w So 
pocie dobry punkt na 
usługi samochodowe. — 
Oferty Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „19723”.

PRACO WN1CY POSZUKIWANI

Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo - Budowlana 
w Sopocie zatrudni od zaraz:

— 1 inżyniera wzgl. technika z długoletnią prak
tyką na stanowisko kier. rejonu robót oraz

_ i technika na stanowisko st. majstra (kierow
nika budowy) oraz

— cieśli j murarzy.
Kandydaci z uprawnieniami budowlanymi mają 
pierwszeństwo. Uposażenie według układu zbiorowe
go budownictwa, zgłaszać się w kadrach ul. 1 Maja 
nr 22 „A”. I9'.;9l-U

torsklego na terenie Cdańjmę (samodzielny poicój). 
ska Oferty Biuro Ogło- Sopot, ul. Ks. Pomorskich 
szeń Gdańsk pod „19971”. i 16 m 7 zgłoszenia od 17- 

G-19S71 19, G-8036

Zarząd Portu Gdynia zatrudni natychmiast następu- 
jących pracowników:

— robotników przeładunkowych,
— strażników do straży portowej,
— elektromonterów naprawczych,
— monterów instalacji wodociągowo - k.»—*—.»■ 

cyjnych,
— kanalizatorów.

Zgłaszać się w dziale kadr i szkolenia zawodowego 
Zarządu Portu Gdynia, ul. Rotterdamska 9, pokój 10. 
telefon 24-402. _______________________ S633'K

Stocznia Gdańska zatrudni od zaraz robotników wy- 
kwalifikowanych, posiadających kilkuletnią praktyką 
w następujących zawodach:

— spaw'acz,
— kowal,
— ślusarz wyposażenia,
— malarz konserwator,
— stolarz,
— elektromonter,
— monter kadłubowy,
— kierowe" samochodowy I i ii kat. prawa jazdy,
— manewrowy,
— ustawiacz kolejowy.

Warunek przyjęcia: po odbyciu czynnej shtżby woj
skowej. Dla zamiejscowych Stocznia Gdańska gwa
rantuje zakwaterowanie w hotelach robotniczych lub 
na kwaterach prywatnych. Ptaca zgodnie z uklade.d 
zbiorowym pracy dla przemysłu metalowego. Zgło
szenia przyjmuje 1 udziela informacji biuro przyjęć 
Sieczni Gdańskiej w Gdańsku, ul. Jana z Kolna 31, 
telefon 36-2)-26, K-325Ć

, Traktorzystę zatrudni Kółko Rolnicze w Łostowi- 
cach, Zgłoszenia: Łostowice nr 1 lub nr 46. G-510

1364
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Próżne „wołanie o serce "(1)
Do^tażT'

W marcu 1963 roku pracownik Zakładów Gazownictwa 
Okręgu Gdańskiego Kazimierz Kaszczyszyn otrzymał od 
głównego inżyniera poleceni e natychmiastowego dokona
nia awaryjnego remontu kotła. Jak potem stwierdził in
spektor pracy, generator, do którego wszedł Kaszczyszyn, 
nie był należycie przewietrz ony, co świadczyło o braku 
nadzoru ze strony zakładu pracy.

Skutki tego zaniedbania były dla Kaszczyszyna tra
giczne. Uległ zatruciu gazem, przez dziewięć miesięcy 
przebywał w szpitalach, wreszcie uznano, że jest, niezdol
nym do pracy inwalidą.

IMS INĄŁ rok od wypadku, 
■ * a sprawa renty inwa
lidzkiej Kaszczyszyna nie 
była załatwiona. Poświęci
łem wówczas tej sprawie 
artykuł, zatytułowany „Wo 
łanie o serce”. Adresatem 
była dyrekcja i rada zakła 
dowa. Do nich się zwraca
łem z apelem zajęcia się 
sprawą Kaszczyszyna.

UDERZ W STÓŁ
Wprawdzie delikatnie, ale 

uderzyłem w stół. Powinny 
się były odezwać nożyczki. 
Odezwała się istotnie dyrek 
cja i... ZUS, który adresa
tem nie był.

Dyrekcja w długim wy
wodzie przekonywała o 
tym, że w wypadku „w du
żej mierze” zawinił sam po 
szkodowany, który „powi
nien był wiedzieć...” Pismo 
stwierdzało dalej, że:

„załatwienie przez ZUS ren 
ty inwalidzkiej trwało dłu
go, pomimo monitów ze stro 
ny zakładów. W dniu 21 
marca z chwilą ukazania się 
notatki prasowej, nasz pra
cownik osobiście interwenio
wał w ZUS — sprawę dopiero 
rozpatrywano... Zakład w dal 
szym ciągu szuka możliwości 
dokonania zamiany miesz
kania...”.
To ostatnie zdanie po

trzebne będzie dopiero za 
chwilę. Obecnie interesuje 
nas sprawa monitowania 
ZUS. Otóż ZUS stwierdza 
kategorycznie, że nie tylko 
nie było żadnych monitów, 
lecz przeciwnie, „nie udzie
lono takich wyjaśnień, które 
dla ostatecznego załatwie
nia sprawy były ko
nieczne.”

Obecnie sprawa renty in
walidzkiej została załatwio 
na. Kaszczyszynowi wysła
no pieniądze 23 marca br., 
a, więc w dwa dni po uka
zaniu się artykułu. Nie jest 
natomiast załatwiona spra
wa renty wyrównawczej i 
odszkodowania za wypą- 
dek. Nie jest też załatwio
na sprawa mieszkania, o 
której było przed chwilą.

WIZJA LOKALNA

DOM nr 8 przy ul. Wios 
ny Ludów przylega do 

terenów gazowni gdań
skiej. Okna pokoju miesz
kania Kaszczyszynów wycho 
dzą na Motłąwę. Kuchnia 
jest oddzielona od pokoju 
korytarzykiem. Wprawdzie 
tzw. wygody są na podwó
rzu, ale mieszkanie, jako 
takie, nie jest najgorsze. 
Tysiące ludzi w Gdańsku 
przyjęłoby je z radością. A 
Kaszczyszyn kaprysi?

Nie, nie kaprysi. Po wy
padku stał się niezwykle 
uczulony na wszelkie za
pachy. Po prostu dostaje 
torsji. Najszybciej reaguje 
na zapach gazu. A jeżeli 
wiatr wieje od strony ga
zowni, to nawet ja ten za
pach czuję. Ale szkodzą mu 
także gazy spalinowe (nie 
może jeździć samochodem), 
szkodzą zapachy kuchenne. 
Potwierdzają to zaświad
czenia lekarskie oraz kilka 
dokumentów podpisanych 
przez kogoś z dyrekcji (ci 
ludzie się zmieniali) i zaw
sze przez przewodniczącego 
rady zakładowej ob. Maty- 
jasika. Pisma te stwierdza
ją, że zmiana mieszkania 
jest „jedynym sposobem

Przyszłość kanału
Sprawa energetycznego wyko

rzystania Kanału Mazurskiego, 
kiedyś jednej z największych 
dróg wodnych na terenie obec 
nych Warmii i Mazur, została 
uwzględniona w planach inwe 
stycyjnych. W rejonie wsi Przy 
stań nad kanałem ma powstać 
elektrownią szczytowo - pom
powa jako obiekt rezerwowy 
dla stałego systemu energetycz 
nego.

Obiekt ten może być zbudo
wany do 1967 roku i ma poma
gać w zaopatrywaniu w

by Waszym wymogom, mie
szkanie to pozostawimy do 
Waszej dyspozycji”.
Podpisał mgr inż. Ry

szard Bzdak za dyrekcję 3 
przewodniczący rady zakłą- 
dowej ob. Matyjasik.

Zwalnia się mieszkanie przy 
ul. Miedzianej tuż przy Grun
waldzkiej. Proponują Kaszczy 

. . j szynom. Mieszkanie okazuje
przywrócenia choremu zdol j się jest bardzo zniszczone, wy 
ności do pracy”. { maga kapitalnego remontu.

_, . . | Poza tym jest tuż przy „dro-
Ubecnie zajmowane mie-; dze nr i”, na której jest oi- 

szkanie (pokój z kuchnią I brzymi ruch samochodowy. A 
przedzielone korytarzem) I
właśnie Z tych powodów j Zwalnia się po pracowniczce
nie nadaje się dla chorego. [ zak!adów mieszkanie na sto*
Nie tylko dlatego ->e Do- fac?’ -A-!f zn?wu wejście 3c u uidLc.tou, „t pu kuchni do pokoju. Poza tym

Skania przez n/zakłady mie- szynowie są pewni, Że lada 
szkama, które odpowiadało- ^

wiewy wiatru przynoszą z 
zewnątrz zapach gazu, ale i 
dlatego, że w korytarzu za
montowano kuchnię dla są
siada. Wszystkie zapachy 
idą bezpośrednio do po
koju.

Kaszczyszyn świeżo wró
cił z sanatorium, gdzie 
stan jego zdrowia uległ po
prawie. Jaki był przed po
prawą, skoro na, powitanie 
mnie z trudem uniósł się z

duża kaucja, na którą Kasz' 
czyszynów nie stać.

Zakłady proponują Kaszczy
szynowi przeniesienie się do 
ośrodka wypoczynkowego w 
Otominie. Ale tam nie ma o- 
środka zdrowia, a Kaszczyszyn 
codziennie chodzi na zastrzy
ki i jest pod stałym nadzo
rem lekarskim. Chcą go wozić 
samochodem, ale on nie zno
si jazdy samochodem.

Znowu szereg pism idzie 
do kwaterunku. Na, każdym 

'podpis kogoś z dyrekcji i

dzień wprowadzą się do 
mieszkania, które zapewni 
im nareszcie warunki do 
leczenia chorego.

Mieszkanie to komisja 
bytowo-mieszkaniewa przy
dziela... przewodniczącemu 
rady zakładowej ob. Ma- 
tyjasikowi.

się do ga- 
zowni. Odbyliśmy na

radę w kilka osób, zapadły 
pewne uchwały. Odbyło się 
drugie rozszerzone zebra
nie. A jaki był ich przebieg 
poinformuję w następnym 
artykule. Aż się uspokoję 
po wzburzeniu, które mnie 
ogarnęło.

Władysław MERGEL

-----LR1)U1-:..

kanapy trzydziestoletni człoi Przewoc niczącego rady .za- 
więk i wyciągnął do mnie i kładowej ob. M tyjasika.
trzęsącą się, jak u 
rękę?

DYSPONUJE,
NIE DYSPONUJE

LEŻY przede mną pismo 
dyrekcji Zakładów do 

Kaszczyszyna, datowane 
dnia 3 stycznia br.

„W odpowiedzi na poda
nie... uprzejmie zawiada
miamy, że obecnie nie dyspo 
nujemy żadnym mieszka
niem... Jednocześnie zapew
niamy, że v/ wypadku uzy-

Na każdym dopisek, że 
jest to „jedyny sposób przy 
wrócenia chorego do zdro
wia”.

Tymczasem jeden z pra
cowników otrzymuje mie
szkanie spółdzielcze i zwal 
nia swoje. Amatorów jest 
na to mieszkanie wielu. — 
Nic z tego, to dla Kaszczy
szyna — mówi się w zakła
dach. Ob. Tokarski z tego 
powodu nawet nie wystę
puje o przydział. Kaszczy-

Szirali Maslimow ma 159
csjfii tajemnica długowieczności

(Od sialego korespondenta z ZSRR)

Kiedy podczas pobytu w Kijowie zapytano mnie, 
czy chcę odwiedzić miejscowy Instytut Geronto- 
logii —■ bez wahania odpowiedziałem, że oczy
wiście. Gerontologia, to nauka zajmująca się pro
cesami starzenia. Tak w i ęc, gdy zawitałem w mu- 
ry Instytutu Akademii Nauk ZSRR, badającego m. 
in. tajemnice długowiecz ności, wyjaśnień udzielił 
mi profesor Paweł Marczuk.

— Co to jest starość i 
długowieczność?

Prof. Marczuk, kiedy za
dałem mu to pytanie, 
uśmiechnął isię i odpowie
dział:

— Nieważne, Ile się ma

NIEDAWNO WPADŁ MI W RĘKĘ AFISZ, ZA
POWIADAJĄCY OTWARCIE W SOPOCIE SEZO
NU TEATRALNEGO 1945-46. PRZEJRZAŁEM GO 
DO.SC POBIEŻNIE, ODKŁADAJĄC DOKŁADNIEJ 
SZE PRZESTUDIOWANIE NA PÓŹNIEJ, GDY — 
TRZEBA TRAFU — W CZASIE SPACERU PO 
SOPOCKIM MOLO SPOTKAŁEM SIĘ OKO W 
OKO Z DYREKTOREM ALEKSANDREM GĄS
SOWSKIM. i

— Dyrektorze, mani u 
siebie afisz, zapowiadający 
premierą „Jutra” Józefa 
Conrada - Korzeniowskiego 
w otwieranym przez pana 
w 1945 r. Teatrze Drama
tycznym województioa gdań 
skiego! Przecież to była 
nie tylko inauguracja sezo
nu, ale otwarcie pierwsze
go, stałego polskiego tea
tru, wprawdzie nie pierw
szego na Wybrzeżu — bo 
grał już teatr pod dyrekcją 
Halacińskiej w Gdyni, a 
i Trzywdar - Rakowski roz 
począł organizowanie Te-

urn mmnwt
U. -W& U 9 gMfc

ul, u Marynarki Wojennej 
- ale pierwszego w Sopo
cie, już nie w niemieckim 
kurorcie, ale budzącym się 
do życia polskim mieście.

— Dodajmy do tego — 
podchwytuje dyr. A. Gąs
sowski — Wówczas stołe
cznym mieście wojewódz
twa, tu przecież najpierw 
rezydowały władze woje
wódzkie — wojewoda Okęć 
ki, jyvraz z wicewojewoda
mi płk. Anatolem i mgr 
Gadowskim.

—• Pamiętam ten dzień 
inauguracji doskonale. Ale 
dwa miesiące przed tym, 
dokładnie 17 teierpnia 1945 
roku, ą ,więc !właśnie przed

nie tylko w Sopocie, ale 
zaczęliśmy też jeździć po 
miastach województwa. My
ślę, że to był pierwszy te
atr objazdowy w Ludowej 
Polsce, Elbląg, Gdańsk 
(choć tu działało już Stu
dio, prowadzone przez Mal- 
winę Szczepkowską, w sali, 
w której gra obecnie Teatr 
Lalki i Aktora „Miniatu
ra”) i szereg mniejszych 
miast i miasteczek gościł 
nas nieraz po kilka dni w 
tę mroźną zimę i deszczo
wą wiosnę 1946 r. Mimo 
tej przeszłości zamiłowanie 
do objazdów tkwi mi we 
krwi. Uprawiam je stale. 
Oto na święto lipcowe by
łem z moim teatrem w 
Wąbrzeźnie. Tam, na pro
wincji daliśmy premierę 
„Pierwszej miłości” Lesława 
Bartelskiego.

— A jaki repertuar miał 
Teatr Dramatyczny woje
wództwa gdańskiego,

— Drugą premierą były 
„Grube ryby” Bałuckiego, 
następnie „Powrót mamy” 
Jasnorzewskiej - Pawlikow
skiej i coś Sommerset 
Maughama.

— Nieraz grało się przy 
świecach, bo światło elek
tryczne wysiadało wtedy 

zaadaptować, przecież przed! bardzo często, nieraz psuł 
tym był tam kabaret, a j się samochód i nie można 
raczej sala restauracyjna było na noc wrócić do do
ze scenką kabaretową. My, j mów, bo i komunikacja 
to znaczy w pierwszym rzę ; kolejowa szwankowała. Róż 
dzie aktorzy i przygodni nie bywało. Ale zespól 
kandydaci na pracowników krzepł, przybywali nowi 
administracyjnych i tech- aktorzy. U mnie grywała 
nicznycłi. Wreszcie jakoś Kira Pepłowska, zmarły

ówczesnego wiceministra kul 
tury i sztuki Leona Krucz
kowskiego nominację na ta 
moje pierwsze dyrektorskie 
stanowisko. Muszę się tu 
przy okazji pochwalić, że 
jak zacząłem wtedy dyrek
torować w teatrach, tak 
trwa to bez przerwy aż do 
dzisiaj.

— Obecnie jest pan dy
rektorem Teatru Ziemi Po
morskiej 'w Grudziądzu?

— Tak, przed tym byłem 
dyrektorem teatrów w Go
rzowie, Bielsku i w Pozna
niu.

—- Wracajmy jednak do 
wspomnień sprzed 19 laty.

— Nim zaczęliśmy grać 
w sali przy dzisiejszej ul. 
Bohaterów Monte Cassino 
39-41 (obecny Teatr „Kame
ralny”), musieliśmy ją włas 
nymi rękami nie tylko 
wysprzątać, ale jako tako

m, InAezyanej Już wtedy&fą? ^ przeu
w Oiistyal«. Y 19,1 fetr./otrzymjjem z rąk

żeśmy się z tym uporali i 
inauguracja się odbyła. 
„Jutro” jest obrazem sce
nicznym w 3 odsłonach, 
dziejącym się w miastecz
ku nad morzem, a więc 
była jakaś zbieżność sytu
acji. Grali Stefan Michuło- 
wicz, Halina Romanowska, 
Leopold Kitka-Sokołowskl, 
Antoni Kosmyra. Insceni
zowane słowo wstępne wy
głosiła Irena Żurawska. Ze 
Gdańsk —- miasto nasze, 
znowu jest nasze... Deko
racje przygotował art. ma
larz Marian Adam Jasiel
ski. Po przedstawieniu, o- 
czywiście, było skromne 
przyjęcie, które notabene 
przeciągnęło się do rana.
(— Chciałem tu podkreś

lić, że graliśmy tę i na- 
z_tep_ertuary

niedawno aktor Teatru „Wy 
brzeże” Maurycy .Janowski 
i wielu innych artystów 
dziś pracujących na róż
nych scenach polskich.

— A czemu Teatr Dra
matyczny \o Sopocie prze
stał istnieć?

— Połączyliśmy się z pro 
wadzonym przez kpt. Lecha 
i pod kier. art. Merunowi- 
cza Teatrem Marynarki Wo 
jennej i przez jakiś czas 
graliśmy w Sopocie i w 
Gdyni — obok Teatru „Wy 
brzeże” Iwo Galla — jako 
Teatr Aktora województwa 
gdańskiego.

— Ale to już inna histo
ria!

— A no, tak. Inna i już 
Rozmawiał 

Marek DfJLĘBA

kalendarzowych lat. Waż
ne są •— przynajmniej z 
naszego punktu widzenia — 
jedynie „lata biologiczne”. 
Można mieć np. sto lat, a 
cały organizm funkcjonuje, 
jak u osoby liczącej o po
łowę mniej.

Długowieczność według 
naukowych określeń, to 
wiek powyżej 90 lat. Sta
rość, to okres między 75 
a 90; między 60 a 74 
naukowcy uważają, iż 
jest to wiek „podstarza
ły”. Dojrzałość natomiast 
według tej klasyfikacji, to 
okres między 45 a 59 ro
kiem życia.

— Czy można żyć w 
nieskończoność?

— Nie. Nauka nie zna 
jeszcze środków w ogóle 
zatrzymujących procesy sta 
rżenia. Umiemy jednak 
przedłużać życie dzięki sto
sowaniu np. właściwego od
żywiania, higienie osobistej, 
higienie pracy, odpoczyn
ku itd. W ostatnim dwu
dziestoleciu średnia grani
cy wieku w ZSRR pod
wyższyła się dla mężczyzn 
do 68, a dla kobiet do 72 
lat. Sądzę, że za następne 
20 lat granica ta przesunie 
się do około 85 i 88 lat.

— Co robić, gdy się chce 
żyć jak najdłużej?

— Nic szczególnego... Po 
prostu trzeba normalnie 
pracować, prowadzić należy 
raczej ruchliwy tryb ży 
cia, trzeba rozsądnie się 
odżywiać i — przede wszy 
stkim — jak najbardziej 
oszczędzać system nerwowy.

W 9 republikach Związku 
Radzieckiego przeprowadzono 
szczegółowe badania ponad 
40 tysięcy osób w wieku po
wyżej 80 lat. 94.1 proc. ba
danych stale pracuje, 58 proc. 
rozpoczęło pracę, gdy miało 
mniej niż 20 lat i nie zmie
niało raz obranego zowadu

— Czy powstrzymywanie 
się od pewnych potraw, lub 
stosowanie jakiejś diety ma 
wpływ na długowieczność?

— Między bajki proszę 
włożyć opowiadanie o czer
stwych staruszkach jedzą
cych wyłącznie jarzyny i 
pijących tylko mleko. Nie
wielka tylko część bada
nych to jarosze. Ogromna 
większość odżywiała się i 
odżywia normalnie, tj. róż
norodnie, ale % umiarkowa
niem, bez przesady. Szko
dliwy wpływ na zdrowie, 
a tym samym 1 na długo
wieczność, ma natomiast 
zarówno picie napojów al
koholowych, jak i palenie 
tytoniu.

— Czym właściwie, panie 
profesorze, zajmuje się kie
rowany przez pana insty
tut?

Gerontologią zajmuje

się w ZSRR łącznie 97 ka
tedr, klinik, zakładów nau
kowych. My jedynie koor
dynujemy te zakrojone na 
dużą skalę badania. Cho
dzi nam nie o jakieś do
raźne, „efektowne” korzy
ści w postaci sporządzenia 
recept: jak żyć, aby dożyć 
np. do 100 lat. Pracujemy 
po to, aby ludziom w wie
ku podstarzałym, starości i 
w okresie długowieczności 
zapewnić przystosowaną do 
wieku opiekę lekarską. Wie 
my, że w tych okresach są 
to głównie schorzenia sy
stemu kostnego, stawów, 
wzroku i słuchu. Choroby 
serca czy nowotwory ata
kują ludzkie organizmy 
przede wszystkim w wieku 
dojrzałym. Tworzymy więc 
sieć placówek leczniczych, 
zajmujemy się profilaktyką, 
aby naszym podopiecznym 
zapewnić należytą pomoc. 
Korzystamy z poważnych 
środków finansowych. Wła
dze państwowe przykładają 
duże znaczenie do naszych 
badań i wniosków. M. in. 
już w 108 miejscowościach 
stworzono specjalne przy
chodnie dla osób powyżej 
60 lat, w których pacjenci 
otrzymują wskazówki, jak 
postępować, aby uchronić 
się przed chorobami swego 
wieku.

— W prasie pojawiły się 
wiadomości o ludziach ży
jących po 150 czy 200 lat. 
Jaki jest, sprawdzony przez 
naukę, „rekord długowie
czności”?

— Trudno mi odpowie
dzieć na to pytanie, bo
wiem nie dysponujemy ma
teriałami informacyjnymi z 
całego świata. U nas, w 
Związku Radzieckim, naj
starszy człowiek, Szirali 
Maslimow z wioski Lerik 
w Azerbejdżanie, sna w tej 
chwili 159 łat. Nie mamy 
dowodów, aby twierdzić, iż 
w ZSRR lub w dorewolu- 
cyjnej Rosji żył kiedykol
wiek ktoś od niego starszy. 
Maslimow jeszcze teraz pra i 
ćuje fizycznie na plantacji! 
tytoniu. Jego ojciec żył 
110 lat, matka 90. Masli-i 
mow był trzykrotnie żona-1 
ty, ma 13 synów (najstar-; 
szy liczy 101 lat) i 10 có
rek oraz 106 wnuków i 
prawnuków. Je i jadł całe 
życie mięso, ale w niewiel
kich ilościach, sporo nato
miast jadł i je owoców, pil 
i pije jeszcze czasami wi
no, nie używał natomiast 
innych napojów alkoholo
wych i nigdy nie palił pa
pierosów; jeszcze w ubie
głym roku jeździł konno.

— Na koniec — czy stre
fy klimatyczne, np. okolice 
Kaukazu, mają jakieś szcze 
gólne właściwości, wpływa
jące na długowieczność?

— Raczej nie. W naszej 
ewidencji mamy osoby li
czące ponad 100 lat, które 
mieszkają na Kaukazie, ale 
i takie, które całe życie 
nie opuszczały centralnej 
Bosji, Syberii czy Łotwy. 
Słynna, a nawet anegdoty
czna długowieczność np. 
w Gruzji wywodzi się prze
de wszystkim po prostu z 
tego, iż tam... stosunkowo 
mało zachowało się doku
mentów mogących świad
czyć o prawdziwym wieku 
zainteresowanych osób.

Rozmawiał:
Dariusz PIĄTKOWSKI

Już od 1961 r. znaj
duje ’ się w drodze ze 
Stanów Zjednoczonych 
do Moskwy wóz traper
ski, którym amerykań
ski turysta Leon Gillis 
odbywa wraz z rodziną 
podróż dookoła świata. 
Wczoraj wóz przyjechał 
do Warszawy.

Na zdjęciu: rodzina w 
komplecie pozuje do fo
tografii na tle swego 
wozu.

CAF — fot. Chmielewski

W przyszłym roku
akcja Pisa

Po zatwierdzeniu przez wła
dze centralne projektu połączą 
nia wielkich jezior mazurskich 
za pośrednictwem uregulowanej 
rzek} Pisy z dorzeczem Narwi 
i Wisły — ustalono termin roa 
poczęcia prac na połowę 1963 
roku. Rozpocznie sie wówczas 
budowę stopnia wodnego, mostu 
drogowego i kanału w rejonie 
Pisza, a następnie meliorowa
nie j kanalizowanie dorzecza 
rzeki Pisy. Na te cele przewi
dziano ok. 25 min zł. Te dwa 
etapy robót mają być ukończo 
ne w 1967 rbku.

---- ®-----

WSPÓŁCZESNY
DRAMAT

„Człowiek wieku tech
niki może wprawdzie 
wysłać na Księżyc ra* 
kietę i sfotografować je
go powierzchnię z nie
wielkiej stosunkowo od
ległości — ale na włas
nej planecie, na naszej 
starej Ziemi, wciąż je
szcze nie potrafi zdobyć 
pokoju, zwalczyć głodtĄ 
i przezwyciężyć społecz
nych i rasowych sprze
czności”.

Dziennik szwajcarski — 
„NATIONALZEITUNG**

CZYM SKORUPKA...
„Slogan zachodnionie- 

miecki o „kalaniu włas
nego gniazda” występu
je tak regularnie, że 
chyba musi rodzić się id 
szkołach, gdzie trzy po
kolenia niemieckich na
uczycieli uczyły, iż Niem 
cy były albo całkowicie 
niewinne, albo tylko czę
ściowo odpowiedzialne za 
wybuch wojen”.

Dziennik brytyjski — 
„SUND Y TIMES’*

WŁASNA...
„Ze względu na an

gielską niestałość, nie
mieckie posłuszeństwo j 
włoską nieobecność, nie 
pozostaje nam nic inne
go jak spokojnie konty
nuować naszą własną 
drogę”.

Prezydent Francji — 
CHARLES DE GAULLE

ATOMOWA DROGA — 
DOKĄD?

„Wszystkie narody, któ 
re nie posiadają broni 
atomowej skazana są na 
zagładę lub na podbi
cie”.
Premier Francji —

GEORGES POMPIDOU

WARTO ZOBACZYĆ
„Ja sam miałem oka

zję oglądać moskiewski 
Bolszoi — Batet" i nic 

mi to nie zaszkodziło”.
— pod adresem kanclerza 
Erharda powiedział b.
kanclerz NRF _

KONRAD ADENAUER 
<ebrał (jas)
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Jest wesoło, przyjemnie
będzie o czym wspominać
— piszą do nas uczestnicy kolonii
I oboKów letnich

l!rzed nowym rokiem szkolnym

0 . remontów gdańskich szkół
Jeszcze tylko dwa tygod 

nie „wolności” dla młodzie 
ży szkolnej, toteż dziewczę 
ta i chłopcy starają się jak 
najlepiej wykorzystać ostąi 
nie dni wakacji. Najprzy
jemniej naturalnie poza 
domem, na koloniach, obo
zach harcerskich, wędrow
nych, w atrakcyjnych zakąt 
kach kraju. Tyle ciekawych 
rzeczy można zobaczyć, 
nauczyć się nowych, pa
sjonujących gier, zwiedzić 
nieznane okolice. Podobnie 
jak w lipcu otrzymujemy 
sporo listów od uczestni
ków młodzieżowych wcza
sów, którzy opisują nam 
swoje przeżycia, dzielą się 
spostrzeżeniąmi i za na-

Mieczysława Ćwiklińska 
w Gdańsku i Sopocie
Miłośników teatru ucie

szy z pewnością wiado
mość o gościnnych wystę
pach Iw Gdańsku i iw So
pocie Mieczysławy Cwikliń-

szym pośrednictwem po
zdrawiają swoje rodziny i 
kolegów w trójmieście.

Między innymi otrzyma
liśmy ostatnio kilka liści
ków od dzieci pracowni
ków PGR województwa 
gdańskiego, przebywają
cych na kolonii w Tucho
wie koło Tarnowa. Irenka 
Bodnar i Renia Wenta z Ja 
nowie, Bogdan Klimkie
wicz ze Stępca, Irka Jar- 
mulewska z Bystrej piszą.

— „Gdy pogoda jest ładna 
kąpiemy się w rzece Białej, 
często chodzimy też do lasu, 
Gdy pada deszcz również nie 
nudzimy się. W naszej świe
tlicy jest telewizor, mamy róż 
ne gry, w ogóle jest bardzo 
wesoło. Poznaliśmy już prawie 
cały Tuchów i okolice, zwie
dziliśmy Kraków, Nową Hutę 
i Wieliczkę. Niedawno mieliś
my ognisko, sami zbieraliś
my chrust. Na ognisko przy
gotowaliśmy skecze i piosen
ki, które bardzo podobały się 
naszym gościom: koleżankom
i kolegom z Krakowa. Szkoda 
nam będzie odjeżdżać do 
domu...”.

Wierzymy, że 167 dzie
ciom z kolonii w Tucho
wie żal będzie odjeżdżać 
do domu, ale za to będzie 
o czym opowiadać rodzi
com i rodzeństwu.

Równie przykro będzie 
pożegnać się z urokami 
sierpniowego obozu wypo
czynkowego dzieciom z Pań 
stwowego Domu Dziecka w 
Oruni, które przebywają o- 
becnie w Sztutowie. Obóz 
przybrał nazwę „Marsjan”. 
Od wszystkich '„Marsjan” 
otrzymaliśmy serdeczne 
„nie z tej ziemi” pozdro
wienia. Odwzajemniamy 
się — życząc przybyszom 
z Marsa dalszych przyjem
nych chwil i wiele radości. 
Niech dobrze się bawią i 
dobrze wypoczną przed no
wym rokiem szkolnym.

(J)

JAK wynika z dotych
czasowych obserwacji 

przebiegu remontów budyń 
ków szkolnych w Gdańsku, 
nie powinny się zdarzyć 
żadne niespodzianki utrud
niające normalny start do 
nowego roku szkolnego. Je
dyną szkołą, w której zre
sztą z góry przewidziano 
trochę zakłóceń, będzie 
Szkoła Podstawowa nr 29 
przy ul. Miałki Szlak.

Ta,m trwają prace przy 
nadbudowie piętra. Ukoń
czenie robót nastąpi w po
czątku listopada, toteż przez 
okres dwu miesięcy nau
ka odbywać się będzie w 
przyszkolnym pawilonie o- 
raz w pomieszczeniach na

Rumuński zespół 
estradowy 
na Wybrzeżu
Na zaproszenie W Al A w 

Gdańsku przyjeżdża w tych 
dniach w ramach (imprez „So
pockiego Lata” na gościnne 
występy estradowy zespół ar
tystyczny z Bukaresztu.

Zespół wystąpi w najbliższy 
wtorek i środę (25 i 26 bm.) o 
godz. 19 w sali Teatru Letnie
go w Sopocie. W programie 
muzyka—taniec—śpiew w wyko 
naniu czołowych solistów Teat 
ru i Operetki z Bukaresztu o- 
raz Teatru C. Tanase.

Udział biorą śpiewacy: C.
Cimpenau, V. Radulescu, B. 
Marijulescu, N. Nitescu, D. So- 
rina, B. Dina, oraz tancerze: 
G. Bunea, M. Mitrache, V. Via 
se, A. Constantinescu, R. Sirbu, 
N. Anton oraz zespół muzycz
ny pod dyrekcją Edmunda De 
da. Kierownictwo artystyczne 
programu spoczywa w rękach 
Ion’a Dacian.

Radzimy wcześniej zaopatrzyć 
się w bilety wstępu na tę nie
zwykle interesującą imprezę, 
gdyż za kilka dni z pewnością 
ich zabraknie.

Bilety nabywać można w Or
bisie, Balt-Tourist, kasie Te
atru Letniego (od godz. 12 do 
20) ł w kasie przy wejściu na 
molo.

skiej, która wystąpi iw sztu 
ce A. Casona „Drzewa u- 
mierają stojąc”.

Wraz ze sławną artystką 
wystąpią aktorzy: Izą Rowic-
ka-Kunicka, Ewa Pachońska, 
Kazimierz Biernacki, Zbigniew 
Przeradzki, Antoni Marek, Ire
na Kucharska, Barbara Stę- 
pniakówna, Jerzy \Granowski, 
Witold Skrzypiński, Czesław 
Strzelecki, Stanisław Winczew- 
ski. Inscenizacja i reżyseria 
Emila Chaberskiego, scenogra
fia Ireny Lorentowicz. |

W SOPOCIE spektakle 
odbędą się w sali Teatru 
Letniego w najbliższą so
botę i niedzielę (22 i 23 
bm.) o godz. 20.

W GDAŃSKU ' odbędą 
się dwa przedstawienia w 
sali Ikina „Panorama” w 
najbliższy wtorek i środę 
(25 1 <26 bm.) o godz. 20.15.

Już dziś rozpoczęła jsię 
sprzedaż biletów.

-- -----------.

Z kronikiwjfpaiflsśw
W Gdańsku u zbiegu ulic 

Bogusławskiego i Okopowej 
samochód osobowy „Warsza
wa”, prowadzony przez Za- 
chariusza P., jadąc w zbyt bli
skiej odległości za zatrzymu
jącą się inną „Warszawą” na
jechał na jej tył. Oba pojaz
dy zostały uszkodzone. Oiiar 
w ludziach nie było.

* jK *
W Górkach Zachodnich na 

ul. Łowickiej jadący na moto
cyklu „Junak” Józef L. wy
musił pierwszeństwo przejazdu 
przed autobusem „San”. W 
wyniku zderzenia motocykli
sta odniósł ciężkie obrażenia i 
został przewieziony do I Kli
niki Chirurgicznej AMG.

* 3jC *
W Gdańsku na ul. Łagiewni

ki samochód ciężarowy „Sko
da” (polewarka MPO), prowa
dzony przez nietrzeźwego kie
rowcę Leona Borczyka, zde
rzył się z samochodem „War
szawa”. W wypadku uszko
dzone zostały oba pojazdy.

Wczoraj ok. godz. 17 na ul. 
Kartuskiej w Gdańsku niezna
ny rowerzysta potrącił prze
chodzącego przez jezdnię 35-
letniego mężczyznę, po czym
zbiegł. Świadkowie powyższe
go wypadku, mogący udzielić 
informacji o rowerzyście, pro
szeni są o zgłoszenie się do 
Komendy Ruchu Drogowego 
MO w Gdańsku.

Druk GZG zam. 1751 A-l

fKATRT
GDAŃSK, Teatr Wielki, 

„Komu bije dzwon”, g. 19,30. 
WRZESZCZ, Studio Rapsodycz 
ne, „Przyjaciel wesołego dia
bła”, g. 17. SOPOT, Opera 
Leśna, „Mazowsze”, g. 20,30. 
Teatr Kameralny, „Duże jas
ne”, g. 19,30. Teatr Letni, 
„Marie Octobre”, g. 19,30. Mo
lo — Muszla Koncertowa, 
Teatrzyk „Uniwersum”, g. 18. 
GDYNIA, Muzyczny, „Swo
bodny wiatr”, g. 19.15.

KINA
GDAŃSK „Leningrad”, „Giu 

seppe w Warszawie”, poi., od 
9 1., g. 10,30, 13, 16, 18,15, 20,30. 
„Kameralne”, „Przeminęło z 
wiatrem”, USA, od 14 1., g.
11, 15, 19. „Piast”, „Grzeszny
anioł”, radź., od 16 1., g. 16, 
18, 20. „Drukarz”, „Czarodziej
ski kwiat”, radź., od 9 1., g. 
17; „Ona broni ojczyzny”, 
radź., od 14 1., g. 19. „Przy
jaźń”, „Złoty człowiek”, węg., 
od 12 1., g. 17, 20. „Panorama”, 
„Spojrzenie z okna”, włoski, 
od 16 lat, godz. 15,45, 18,
20,15. „Motława”, „Rozwód po 
włosku”, wł., od 18 1., g. 15,30, 
18, 20,15. „Źak”, „Cudotwór
czym”, USA, od 16 1., g. 16,30,
18.30, 20,30. „Gedania”, „Chce
my się bawić”, ang., od 12 1., 
g. 15,45, 18, 20,15. „Wrzos”,
„Powiatowa lady Macbeth” 
jug., od 18 1., g. 16,15, 18,15,
20,15. „Włókniarz”, nieczynne. 
„Zorza”, „Kapral w matni”, 
fr., od 16 1., g. 18, 20. „Kos
mos”, „Cartouche-zbójca”, fr., 
Od 14 1., g. 15,45, 18, 20,15.

WRZESZCZ „Znicz”, „Nie 
jedzcie stokrotek”, USA, od 
12 1., g. 15,45, 18, 20,15. „Baj
ka”, „Ali i wielbłąd”, II s., 
ang., od 9 1., g. 9,30, 11; „Ser
ca trzech dziewcząt”, jug., od 
16 1., g. 12,30, 15, 17,30, 20
„Tramwajarz”, „Kiermasz”,
NRF, od 16 1., g. 16, 18, 20.

NOWY PORT „1 Maja” 
„Spotkali się latem”, NRD, od
16 1., g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”, „Uczta wi
gilijna ’, hiszp., od 16 1., g.
16, 18, 20.

SOPOT „Bałtyk”, „Życie 
prywatne”, fr., od 16 1., g.
15.30, 18, 20,30. „Polonia”, „Za
lotnik”, fr., od 12 1., g. 11,30, 
14, 16,30, 19, 21,30. „Letnie”,
„Ostatni cowboy”, USA, g. 21.

GDYNIA „Warszawa”, „Za
lotnik”, fr., od 12 1., g. 10, 12, 
14, 16, 18, 20,15. „Goplana”,
„Kawaler króla jegomości”, 
fr., od 16 1., g. 10, 12,30, 15,30,
17.45, 20. „Atlantic”, „Słodkie
życie”, wł., od 18 1., g. 13,30,
16.45, 20. „Fala”, „Ali i wiel
błąd”, 1 s., ang., od 9 1., g.
16; „Wyrok na V c”, jug., od 
16 1., g. 18, 20,15. „Marynarz”, 
„Sędzia dla nieletnich”, NRF 
od 16 1., g. 18, 20. „Neptun”, 
„Dziwna dziewczyna”, jug., od 
16 1., g. 16, 18, 20. „Promień”, 
„Król Maciuś I”, poi., od 1 
1., g. 16; „Pojedynek na wy

spie”, fr., od 16 1., g. 18, 20, 
„Aurora”, „Wojna trwa”, wł., 
od 16 1., g. 18, 20,15. „Mimoza”, 
„Śpiąca królewna”, USA, od 
12 1., g. 10, 12, 14; „Dzwony
na pasterkę”, cz., od 16 1., g. 
16, 18, 20. „Mewa”, „Druga
młodość cioci”, węg., od 16 1., 
g. 20. „Klubowe”, „Ewa chce 
spać”, poi., od 18 1., g. 13,
20,15. „Jagienka”, „Herszt”, 
fr., od 16 1., g. 18, 20.

PRUSZCZ „Krakus”, „Siód
my przysięgły”, fr., od 16 1... 
g. 18, 20.

ił A O I O
WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
na dzień 19 sierpnia 64 r.

Środa
LOKALNE:

11.00 Muzyka rozrywkowa. 
11.20 „Niebieskie żagle”. 11.40 
Muzyka ludowa. 12.45 „Jacy 
jesteśmy”? wypow. socjologów.
16.05 Kwadrans starych piose
nek. 16.20 „Podsłuchane na 
wczasach”. B. Justynowicz.
16.40 „Miesięcznik afrykański”.
17.00 Melodie ze sceny i ekra
nu. 17.30 Przegląd aktualności 
Wybrzeża. 17.50 Muzyka. 18.00 
Z jazzu to co chciecie. 18.30 Mu 
zyka rozrywkowa. 22.40 Kalen
darz 20-lecia. 23.05 Z sali Fil
harmonii Bałtyckiej.

OGÓLNOPOLSKIE:
12.15 „Swojskie melodie”. 

12.35 Mazowieckie piosenki lu
dowe. 13.00 Muzyka baletowa. 
13.25 „W cieniu puszczy jodło
wej”, fragm. utworu St. Że
romskiego. 13.45 Gra orkiestra 
„101 smyczków”. 13.57 Tydzień 
muzjrki rumuńskiej. 14.30 Mó
wi Technika. 14.45 Muzyka roz 
rywkowa. 15.00 Koncert rozryw 
kowy dla wczasowiczów. 15.30 
Dla dzieci „U złotnika Nawo- 
ja”. 15.50 Muzyka. 18.45 Eko
nomiczny problem tygodnia.
19.00 Wiadomości. 19.05 Muzyka 
19.30 R.T.M. „Czarne światło”, 
słuchów, wg. Wacława Rzeza- 
cza. 20.42 Serenady B. Martinu.
21.40 Muzyka taneczna. 22.10
Rozm. literacka. 22.30 Muzyka 
taneczna. 23.50 Ostatnie wiado
mości.

TELEWIZJA
na dzień 19 sierpnia 64 r.

Środa
10.00 „Perły pokoju”, film

fab. prod, ang., 17.25 „Lato 
64”, publicystyka, 17.35 „Ogni
sko na niby”, program rozryw 
kowy dla młodych widzów,
18.05 „Chwila wspomnień —
rok 1948”, 18.35 „Z drugiej stro 
ny szklanego ekranu”, skrzyn
ka ZURT, 18.55 „Zespół Guy 
Lombardo”, film, 19.20 TV Ma
gazyn Medyczny, 19.50 „Dobra
noc”, 20.00 Dziennik, 20.20 „Per 
ły pokoju”, film fab. prod, 
ang., 21.10 „Światowid”, maga
zyn międzynarodowy, 21.40 
Dziennik.

parterze. Dzięki nadbudo
wie szkoła przy ul. Miałki 
Szlak otrzyma dwie nowe 
izby lekcyjne, pokój na ga
binet lekarski i bibliotekę.

Poważniejsze prace re
montowo-budowlane prowa 
dzone są również w Szko
le Podstawowej nr 1, przy 
ul. Stryjewskiego na. Sto
gach. Tam znów przebudo
wuje się parter budynku 
Wykonawca — GPBM ma 
nadzieję zakończyć roboty 
jeszcze przed nowym ro
kiem szkolnym. Gruntow
nie odświeża się budynek 
szkoły nr 15. Wykonawca 
— PRK 12 zobowiązał sie 
przekązać budynek do dnia 
28 bm.
JjT ADOWALAJĄCY prze

bieg mają roboty re
montowe w szkole nr 38 w 
Brętowie, prowadzone przez 
ekipy Wojewódzkiej Spół
dzielni Rzemieślniczo - Bu
dowlanej. Są to prace ra
czej zewnętrzne, gdyż prze
prowadza się podłączenie 
wody z nowej studni do 
szkolnego budynku.

Nie można też narzekać 
na MPRB, wykonujące ro
boty remontowe w szkole 
nr 5 przy ul. Barbary. Tu 
również prace przebiegają 
według ustalonego harmo
nogramu, bez żadnych za
kłóceń. Nic też nie prze
szkodzi normalnym zaję
ciom szkolnym w szkole nr 
49 przy ul. Dzierżyńskiego, 
mimo że w tym budynku 
jeszcze trochę potrwają 
roboty remontowo-budowla 
ne. Przerąbią się tam bo
wiem pomieszczenia w su- 
terynie na pracownie robót 
ręcznych.

P. Leonard Dąbrowski, 
kierownik sekcji planowa
nia, budżetu i inwestycji w 
wydziale oświaty Prez. MRN 
w Gdańsku poinformował 
nąs, że już odbyło się prze
kazanie dwu nowych obiek 
tów szkolnych, a to: no
wego, 18 izbowego budyn
ku przy ul. Na Stoku oraz 
szkoły w Górkach Zachod
nich. Obecnie już zagospo
darowuje się oba budynki 
i w dniu 1 września 
brzmi w nich pierwszy 
dzwonek. Z początkiem ząś 
nauki, w czynie społecz
nym zagospodarowane bę
dzie otoczenie nowych 
szkół uporządkowane boi
ska, posadzone krzewy itp.

W tym roku liczba szkól 
w Gdańsku powiększy się

o wymienione wyżej dwa 
obiekty, w następnym przy 
będzie Gdańskowi 5 no
wych szkół. Zaplanowane 
nowe budynki szkolne w 
bież. roku wykonane zo
staną w stanie surowym, w 
przyszłym roku prowa
dzone będą w nich już tyl
ko roboty wykończeniowe.

(Jar)

Więcej wody i mydła
W okresie letnim stan sa

nitarny zakładów gastrono
micznych i sklenów ulega 
zwykle pogorszeniu. W tro
sce o zdrowie konsumen
tów Komenda Miejska MO 
i Miejska Stacja Sanitarno- 
Epidemiologiczna w Gdań
sku przeprowadziły w ostat 
nich dniach szereg lotnych 
kontroli.

W garmażerni na ulicy 
Ołiwskiej w Nowym Porcie 
brudne były naczynia, brud 
na odzież ochronna pracow 
ników. pajęczyny na oknach. 
Dwie osoby ukarano man-

Wczasowicze i turyści donoszą...
Niemiła przygoda spotka

ła ub. soboty gości jedne
go z naszych czytelników, 
dwie młode pary z Lubli
na,, które wybrały się na 
podwieczorek do „Mary
sieńki”. Okazało się bo
wiem, że zaplanowane na 
wieczór 100 zł nie wystar
czyło, gdyż rachunek za 4 
lampki wermuthu, wodę i 
kawy wyniósł az 150 zł. Po 
prostu kelnerka podała naj 
droższy Wermuth, w cenie 
23 zł za jedną lampkę. Do 
„Marysieńki” przychodzi ra 
czej młodzież, a wiadomo, 
że w młodzieżowej kiesze
ni specjalnie się nie prze
lewa, toteż obowiązkiem 
obsługi przyjmującej zamó 
wienie jest poinformowa
nie gości o cenach wina. 
Tym bardziej, że różnice w 
cenie są ba,rdzo duże, moż
na bowiem wypić lampkę 
wina za 8 zł. Prosimy kie
rownictwo „Marysieńki” o 
odpowiednie pouczenie per
sonelu oraz o kontrolę czy 
każdy stolik posiada cennik.

Pani Anna Cech z War
szawy zwraca uwagę na 
podwórze domu przy ul 
Toruńskiej 18 w Gdańsku. 
Dzieci z tego domu nie ma
ją gdzie się bawić, gdyż na 
podwórku tuż pod oknami 
mieszkań ustawipno drew
niany garaż a opodal leżą 

za- sterty desek, jakichś kafli 
i innych materiałów bu
dowlanych.

Ciekawi jesteśmy kto wy
dał pozwolenie na budowę 
garażu pod oknami budyn
ku mieszkalnego oraz kto 
jest właścicielem porzuco
nych na podwórku materia
łów budowlanych? Czeka

my na szybką odpowiedź 
którą przekażemy również 
pani Annie Cech.

O wizytę w Sopocie przy 
ul. Kubacza 2 prosi pan 
Kaźmierowski z Krakowa. 
Wejście do wymienionego 
budynku wygląda skanda
licznie brudno, zerwane 
okna, prawdziwe rumowi
sko nie remontowane od 
lat.a Czy administracja te
go domu nigdy tam nie 
zagląda.

Wczasowicz przebywający 
na urlopie w Gdyni sygna
lizuje o kawalerskiej jeź- 
dzie samochodów, motocy
kli na przejściu dla pie
szych przy ul. Czerwonych 
Kosynierów naprzeciwko 
dworca. Przejście to rzad
ko odwiedzane przez MO 
jest niebezpieczne dla prze
chodniów, którzy ani przez 
sekundę nie są pewni czy 
nie znajdą się pod kolanu 
rozpędzonych wozów. Parę 
mandatów karnych na pew 
no przywołało by do porząd 
ku kierowców nieprzestrze- 
gających przepisów drogo
wych. Prosimy o nie.

datami, jedną upomnieniem, 
a kierownik garmażerni Ro 
siak został wezwany „na roa 
mówkę” do Stacji San-Epid. 
W wytwórni lodów Gdań
skich Zakładów Gastrono* 
micznych na ulicy Władysła 
wa IV zaniedbania były 
groźniejsze. Masę lodową wy 
produkowano tam poprzed
niego dnia i zachodziła oba 
wa, że w lodach mogą się 
znajdować bakterie gron- 
kowca. Produkcja lodów 
została wstrzymana, towar 
już wyprodukowany znisz
czony. I tu kierownik został 
wezwany do Stacji San.- 
Epid.

Konwojent Jan Kołuj wio 
zący Chleb do piekarni na 
ulicy Kartuskiei był niemile 
zaskoczony, kiedy komisja 
zatrzymała samochód i 
stwierdziła, że chleb składo
wany był na brudnej podło
dze, bez żadnego zabezpie
czenia. Ponieważ konwojent 
odmówił zapłacenia manda
tu sprawę skierowano do 
Kolegium Orzekającego.

Nie najlepiej przestawiał 
się również stan piekarni nr 
233 na ulicy Kartuskiej. 
Kierownik został ukarany 
50 zlotowym mandatem.

Więcej kar posypało się 
w barze „Jacek” i „Staro- 
gdańskim”. Brak tam było 
siatki w kuchni, naczynia 
brudne i poobijane.

W pijalni piwa na ulicy 
Elbląskiej woda do mycia 
naczyć była zimna, kufle 
brudne, beczki zapleśniałe. 
Kierownicy zostali ukarani 
stuzłotowymi mandatami, a 
ekspedientka pięćdziesięcio- 
złotowym.

Na bakier z czystością byl 
również sklep spożywczy 
MHD na ulicy Długiej, sklep 
PSS 213 na Kartuskiej, pry 
walna piekarnia - cukier
nia ob. Kraskowskiego na 
ulicy Elbląskiej i sąsiednia 
cukiernia ob. Pietrzaka.

Wkrótce podobne kontrole 
zostaną przeprowadzone w 
innveh zakładach. Trzeba 
mieć nadzieję, że akcja ta 
doprowadzi do zlikwidowa
nia brudu w naszym handlu 
i gastronomii. Coraz ostrzej 
śze kary przekonają może 

i właścicieli
Uwaga: jutro jak codzien

nie nasz telefon 31-45-1/ w i kierowników . __ ___ ___
godzinach od 11 do 5 3 reje- placówek, że woda, mydło i 
struje wszelkie uwagi , i szczotki nie są tak strasz- 
spostrzeżenia wczasowiczów' nymi rzeczami, jak się im 
i turystów. I wydaje. ’ S. Z.
r?*JWMWrŁ<WPaamrmm*,*u.r .11II—iiiuMM.m.Mm I w—»—

lie lekceważyć społecznej własności
Lekceważenie społecznego 

grosza, społecznego mienia 
stało się u nas, uleczalną 
wprawdzie, ale chorobą. 
Kosztowną. A uleczalną 
tym szybciej im szybciej 
będzie się reagowało na kaź 
dy przejaw lekceważenia. 
Niszczy się bezmyślnie miej 
skie trawniki, demoluje za 
miejskie pieniądze wysta
wione, solidne parkany, wy 
remontowane dopiero co 
klatki schodowe itp. To, na 
co wydatkowano społeczny 
grosz. Przykłady nie licze
nia się z nim można mno
żyć. Przedsiębiorstwa remon 
towe (poza naszą „prywat
ną inicjatywą”), remontu
jąc dom niszczą przydomo
we ogródki, zrywają tele
foniczne kable. Brygada zdu 
nów potrafi zniszczyć świe 
żo wyremontowana klatkę 
schodową itp. Zniszczenie 
zostaje, sprawca jest zna- 
nv i... nie pociągany przez 
nikogo do odpowiedzialnoś
ci.

Pewnego przełomu próbu 
je tu dokonać Miejska 
Służba Drogowa Prez. MRN 
w Sopocie, co jej się bar
dzo chwali. W tym mieście 
na rogu ulic Bieruta i Mor 
skiej dyrekcja Barów Mlecz 
nych wystawiła sezonowy 
bar. Bar mleczny — sam w 
sobie — był Sopotowi po
trzebny, urządzony jesl 
schludnie, powodzenie ma. 
Rzecz jednak w tym, że al
bo ekipa budowlana jest 
przyzwyczajona do „takie
go” systemu pracy, albo nie 
została odoowiednio poin
struowana, „jak” należy pra 
cować na tzw. cudzym te
renie.

Więc transport budowla
ny zaczął ujeżdżać po chód

niku, niszcząc go... jak swój 
(?). Więc jęto się niszcze
nia, nie tak dawno położo
nej asfaltowej jezdni, by 
się dokopać do przewodów 
kanalizacyjnych. Uczyniono 
dwie większe wyrwy; „dla 
świętego spokoju” zalano je 
cementem, który już trze
ciego’ dnia wykruszyły sa
mochody, a obeónie nara
żają się tam na łamanie re 
sorów. O ile jezdnią usiło
wano się zająć, o tyle chód 
nikiem — nie. To jest, ow
szem: zajęła się nim Służba 
Drogowa.

Trwa wymiana chodnika. 
Kosztem zniszczenia go na 
powierzchni 34 m kw. (wg 
łagodnych obliczeń), obcią
żono dyrekcję Barów Mlecz 
nych. Koszt 1 m kw. wynosi 
56 zl., razem więc wyniesie 
1.904 zł. Również kosztem 
naprawy jezdni (za 1 m kw. 
— 151 zł) obciążony zosta
nie inwestor baru. Równo
cześnie do Kolegium Orze
kającego kieruje się spra
wę o lekceważenie publicz
nej własności i publicznego 
grosza.

Do tej same j sprawy 
należałoby dodać jeszcze 
jedno: przydałaby się mia
nowicie wizyta San.-Epidu 
do obejrzenia śmietników, 
z których korzystają trzy 
domy mieszkalne i — obec
nie — bar, dokładający się 
doń wszelakimi jadalnymi 
resztkami.

Warto, by w ślady Miej
skiej Służby Drogowej posz 
ły inne przedsiębiorstwa, 
stosując tę samą metodę w 
stosunku do tych wszyst
kich, którzy niszczą społecz 
ne dobro. Może to nieco po 
hamuje ich zapędy?

Ir. P.

Informacja dla nożerac?v książek
ftttarro

ABY czytelnik mógł 
harmonijnie odbie

rać jakiś tekst, autor tek 
stu musi zharmonizować 
wszystkie odcienie zna
czeniowe wyrazów. Nie 
zadbał o to autor infer 
macji znajdującej się w 
niektórych gdańskich 
księgarniach, informacji 
tak sformułowanej:

KSIĘGARNIA UPO
WAŻNIONA JEST DO 
SPRZEDAŻY KONSU
MENTOM ZBIORO
WYM.

O co tu chodzi? Otóż 
o to, że dana księgar
nia sprzedaje książki za 
równo klientom prywat 
nym, jak i instytucjom 
(w drugim wypadku księ 
garnia wystawia rachun 
ki).

Wyraz „konsument” 
znaczy m. in.: nabywca 
towarów na własny 
użytek. Ale przecież np. 
biblioteka kupuje książ
ki na użytek swych czy 
tętników, czy więc moż
na ją nazwać „konsu
mentem zbiorowym”?

Oczywiście wyrazy te 
nie harmonizują ze 
sobą, nie mówiacc już o 
tym, że książkę zrównano 
tu ze śledziami, bułka
mi, ogórkami i innymi 
towarami (definicja „kon 
sumenta” mówi prze
cież, że jest to nabywca 
towarów), co jest 
przejawem dehumaniza
cji księgarstwa. Owszem, 
książki też są towarem, 
ale się przecież tak o 
nich nie mówi.

Nadto: wprawdzie jest 
w naszym języku zwrot 
„pożeracz książek”, ale 
jego znaczenie nie ma 
nic wspólnego z najbar
dziej znanym i używa
nym znaczeniem wyra
zu „konsument”; wyraz 
ten oznacza przecież

przede wszystkim 
tego, który je, spożywa, 
to znaczenie wyrazu „kon 
sument” narzuca się każ 
demu przede wszystkim.

Wszystko to razem po 
woduje, że informacja o 
sprzedaży książek „kon
sumentom zbiorowym”
— jest humorystyczna.

Ponadto: po co ten biu
rokratyczno - napuszony 
styl: „Księgarnia upo
ważniona jest...” (pi* 
semko-upoważnienie, nu 
mer dziennika, pieczątka, 
dwa podpisy...).

I na koniec: czy nie 
można użyć sformułowa 
nia:

SPRZEDAŻ RÓWNIEŻ 
NA RACHUNKI
— sformułowania tak 
bardzo prostego, jasne
go?

Są ludzie, którzy mó
wią: po co ma być pro
sto, kiedy może być 
skomplikowane. Ale je
śli tacy pracownicy sq 
w tak kulturalnej insty 
tucji, jak „Dom Książki”, 
to chyba żenujące.

(zb) * I
KWIIMIU

0 tym warto wiedzieć
W NON-STOPIE...

Dziś quiz „z turystyką na 
ty”. Jutro wystawa żartów ry
sunkowych Zbigniewa Jujki, 
spotkanie w klubie ludzi cie
kawych i „uczymy się piosen
ki”.

FILM DLA
EMERYTÓW, RENCISTÓW

I INWALIDÓW
Zw. Emerytów, Rencistów ł 

Inwalidów w Gdańsku zaprasza 
swych członków w niedzielę na 
godz. 17 do TPPR przy ul. Dłu 
giej na polski film fabularny. 
Wstęp bezpłatny za okazaniem 
legitymacji członkowskiej.

Od poniedziałku w biurze zwią
zku przyjmuje się zapisy na wy 
cieczkę autokarem na pojezie
rze kaszubskie.

D-B


